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Wartość złotego jeszcze wzrośnie. 

Dalsze losy dolara. 
iniiiiiiiiiiiii i i i jw j l i Opinja amerykańskiego ambasadora w Polsce. 

Warszawa, 14 września. Ambasa
dor amerykański w Wars/awie p. Cu 
dahv udzielił prasie wywiadu, w któ
rym wypowiedział swoje zdanie o dal 
szvm losie dolara. Ambasador oświad 
czył. żc nic jest rzeczoznawca P.nanso 
wvm i Jego pofflad "ic będzie miał zna 
czcuia decydującego. Według jego zda 
ma dolar może ewentualnie odzyskać 
wśród walut międzynarodowych swe 
stanowi&ko najsilniejszej jednostki mo-

Najlepsi biegacze — studenci 

Na mistrzostwach akademickich w Tu
rynie zmierzyli się dwaj rekordziści: An 
glik LoveIock (po lewej stronie) i Włoch 
Bcccali (po prawej) na dystansie 1 mi

li angielskiej zwyciężył Beccali. 

uetarnej. Nie znaczy to, abymśy nie by
li świadkami 

dalszej deprecjacji 
lub obniżenia wartości dolara w .zło
tych. Cudahy chce przez to powiedzieć, 
że możliwe, iż' dolar będzie można na
bywać 

za leszcze mniejsza ilość złotych, 
niż około sześciu, jak to jest obecnie. 
Siła nabywcza będzie ewentualnie do
larowi przywrócona. Twierdzenie to 
opiera się na przesłankach następują
cych: 

1) Ameryka ma naiwiekszc zasoby 

i bogactwa ze wszystkich państw 
świata; 

2) nie posiadając parytetu złota 
(„srold standard'*), ma wszakże w skarb 
cach państwowych więcej złeta, niż ja
kikolwiek innv kraó: 

3) Ameryka ma obecnie narodowa 
jedność i spoistość między Prezyden
tem a jego administracją silniejszą, niż 
kiedykolwiek od czasu wojny. 

4) wkrótce zniesiona zostanie pro
hibicja, co umożliwi zrównoważenie 
budżetu i powinno zapewnić przewagę 
dochodów nad wydatkami. 

mianowany ministrem spraw zagranicznych 
Londyn, 14 września. Z Tokjo dono 

szą, żc dawny ambasador japoński w 
Moskwie Hirota mianowany został mi 
nistrem spraw zagranicznych w następ 
stwic lir. Uszidy, który ustępuje rzeko 
mo spowodu 

złego stanu zdrowia. 
W kołach politycznych krążą jednak 
pogłoski o różnicy poglądów na zaga
dnienia polityki zagranicznej w łonie 
gabinetu, co nic pozostaje bez wpływu 
na zachodzącą zmianę. 

Powitanie Polaków w Budapeszcie 
Uroczystości ku czci Batorego. 

Budapeszt, 14 września. O północy 
przybyła do Budapesztu delegacja pol
ska w składzie trzydziestu osób pod 
przewodnictwem b. ministra Janty -
Połczyńskiego która ma wziąć udział 

w uroczystościach ku czci Batorego, 
które odbędą się na Węgrzech. 

Gości polskich powitano najpierw 
na granicy węgierskiej, następnie po 
przybyciu do Budapesztu delegację pol 
ska spotkał na dworcu komitet przyję-

Kanclerz Dolfuss na raucie 
w poselstwie polskiem w Wiedniu. 

Wiedeń. (Pat). 14 września. W wiel 
kiej sali wiedeńskiego towarzystwa mu-

cia z węgierskim ministrem rolnictwa 
Kallayem na czele. Na dworcu obecni 
byli pozatem poseł R. P. w Budapesz
cie minister Łępkowski oraz liczn-e zgro 
mad zona publiczność. Burmistrz Bu
dapesztu Kuszar powitał w gorących 
słowach delegacje polską. 

Na powitanie to odpowiedział prze
mówieniem minister •fauta-Połczyń-
ski. ' ' *• ' 

Słabe serce profesora. • H H 
Nagły zgon dr. Karwowskiego. 

Poznań, 14 września. (Tel. wł.) Obra
dujący w Poznaniu zjazd lekarzy i przy
rodników słowiańskich okrył się niespo
dziewaną żałobą. 

W środę zmarł nagle na udar setca 
prezes komitetu organizacyjnego zjazdu, 
prof. dr. Karwowski, Prof. Karwowski 
jeszcze w przeddzień zgonu brał czyn
ny udział w obradach oraz w raucie 
wydanym przez P. Prezydenta. Około 
godz. 12-ej w nocy przybył do domu i 

krótko zasłabł. Mimo natychmiastowej 
pomocy lekarskiej prof. Karwowski 

życie zakończył. 
Wiadomość o zgonie lotem błyskawi

cy obiegła miasto i pogrążyła w głębo
kim smutku nietylko rodzinę i znajo
mych, lecz także wszystkich uczestni
ków polskich i zagranicznych zjazdu. 

Na gmachach uniwersyteckich, gdzie 
odbywają się obrady zjazdu, zawieszo
no żałobne flagi. 

Prezydent Rzplitej na wystawie 
„Przyroda, zdrowie i o p i e k a społeczna". 

i 

Prezydent Rzeczypospolitej na otwarciu wystawy „Przyroda, zdrowie i opieka 
spehezna", urządzonej w ramach obradującego tam zjazdu lekarzy i przyrodni 
ków. Na lewo wojewoda, Raczyński i g en. dr. Rouppert na prawo _ wicemini
ster W. R. i O. P. ks, Zongołłowicz i dowódca O. K. w Poznaniu gen. Frank, 

fw tyle). 

zycznego odbyła się uroczysta akademja 
z okazji 250-ej rocznicy odsieczy Wied
nia. Słowo wstępne wygłosił delegat 
rządu polskiego b. minister J. Twardow
ski, następnie przemówił prymas pol
ski Hlond, prof, uniwersytetu warszaw
skiego dr. Oskar Halecki wygłosił na
stępnie odczyt o odsieczy Wiednia. 

Na część artystyczną akademji zło
żył się śpiew p. Ewy Bajidrowskiej-Tur-
skiej i gra fortepianowa pianisty wie
deńskiego p. Rozentala. Sala była wy
pełniona publicznością Zjawili się: ks. 
kardynał Hlond, kardynał Innitzer, ar
cybiskupi Sapieha i Teodorowicz, bisku
pi polscy przebywający w Wiedniu, kan 
elerz Dolfuss z małżonką, i wicekanclerz 
Winkler, przedstawiciele rządu armji i 
ministerstwa spraw zagranicznych, sze
reg wyższych urz<ndników, przemysłow
ców przedstawicieli sztuki, literatury i 
prasy. Z uczestników polskich wymienić 
należy dr. J. Twardowskiego z małżon
ką, hr. Romera z małżonką, gen. Wie-
niawę-Długoszowskiego z delegacją na 
uroczystości wiedeńskie i węgierskie,, 
członków poselstwa i konsulatu tudzież 
licznych Polaków, którzy przebywają o-
becnie w Wiedniu.. 

Po akademji odbył się w salonach po
selstwa polskiego raut, na którym ho
nory domu czynili pp. Romerowie. Na 
raut przybył również kanclerz Dolfuss i 
kardynał Innitzer. 

150 tysięcy podań 
o przyznanie Krzyża Niepodległoś ci. 

Warszawa, 14 września. Do komite
tu odznaczenia Krzyżem Niepodległości 
w Warszawie, wpłynęło w drugim ty
godniu bieżącego miesiąca około 
150.000 podań od osób z całej Polski o 
przyznanie Krzyża Niepodległości. 

Dolar prywatnie 6,20. 
Prywatnie dolar papierowy w żąda

niu 6.22, w płaceniu 6.20; dolar złoty 
w żądaniu 9.03, w płaceniu 9.01; funt 
angielski w żądaniu 28.75, w płaceniu 
28.50; rubel złoty w żądaniu 4.75, w pła 
cendu 4.72; marka w żądaniu 2.12, w 
płaceniu 2.11' za 100 franków francu
skich w żądaniu 35.10, w płaceniu 35. 
Bank Polski dziś w godzinach rannych 
kupował dolary po 6.1$, 

Zasłonięcie 
bezcennej relikwji. 
Suknia Chrystusowa, wy 
stawiona w Trewirze zo
stała znowu zasłonięta 
i złożona do specjalnego 
relikwiarza. Zgórą 2 mi
liony pielgrzymów ze 
wszystkich stron świata 
odwiedziło w ciągu ostat
nich miesięcy bazylikę tre 

wirską. 

Zapalnik od granatu w piecu. H i 
Nieostrożna kobieta straciła rękę. 

Radomsk. 14 lipca. (Od wł. kor.) Do 
szpitala św. Aleksandra w Radomsku 
przywieziona została ciężko raniona 
Władysława GaJwa, mieszkanka wsi 
Ładzice, gm. Radzlechowice. 

Jak się dowiadujemy Władysława 
Gałwa podsycając ogień wiórami, które 
prawdopodobnie uzbierała na podwór
ku opuszczonym przez wojsko będą

ce tam na manewrach, przez nieostroż
ność wrzuciła do pieca 

zapalnik od granatu 

niu na. strzępy do łokcia ręki. Lekarze 
zmuszeni byli rękę 'amputować. Życiu 
nieszczęśliwej nie zagraża 
kie nicbczpic.zeństwo. 

zbyt wiel' 

•a" w m a «, ka* •»» 

Uwiedziona dziewczyna na szynach oczekiwała śmierci, 
Wieluń, 14 września (od wł. kor.) 

Na torze kolejowym około Wielunia — 
maszynista pociągu osobowego zdąża
jącego z Krakowa w kierunku Pozna
nia — zauważył leżącą na szynach po 
stać. 

Na szczęście zdołano zatrzymać po 
ciąg. Stwierdzono, iż desperatką jest 

młoda dziewczyna. 
Po odrowadzeniu jej na Post. Pol. 

I Państw, w Wieluniu, — ustalono, że 
jest to mieszkanka wsi Niemojcw pow. 
sieradzkiego Leokadja Wilczyńska lai 
18, która już dwukrotnie usiłowała po 
zbawić się życia rzucając się pod po
ciąg, w porę jednak zawsze zatrzyma
ny. 

Przyczyną tego rozpaczliwego k « 
ku są ciężkie warunki materialne, nie
doszłej samobójczyni jak również to że 
znajduje się ona w stanie odmiennym. *" 

Zebranie przedstawicieli przemysłu i kupiectwa 
w sprawie Pożyczki Narodowej . 

W sali konferencyjnej ministerstwa Skar bu odbyło sie 
Przemyśla i Handlu Zarzyckiego zebranie przedstawi,-; i; Z W O I a n e P r z « z ministra 
którem ci ostatni przez usta p. W i e r z b i c k i c h o - T ^ V " T y S > 1 h a n d l u . »» 
Przemysłu Polskiego oraz JL O M S ? ^ i ^ i S S l C c n t r ' Z w i a z k u 

zadeklarowali przystąpienie do akcji na rzecz f o ż S " P f ^ £ * h k U * ° 
cni fra^enf z posiedzenia Z lewej 1*^1^1^ 

generalny Tożyczki p. Stefan & v£y* \ i , ' ( ' k o m i s a r 2 
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N o w a k l ę s k a d l a r o l n i c t w a . 
~M Dumping pszenicy amerykańskie! 

Waszyngton, 14 września. Minister-
Istwo rolnictwa zamierza sprzedać na 
rynku światowym 35 milionów buszli 
pszenicy przy pomocy rządowej po 
cenie niższej o 20 centów 
od ceny na rynku wewnętrznym. 

Przypuszczają, że większa ilość 
tej pszenicy pójdzie do Chin, Japonji, 
na Filipiny oraz do Hiszpanii. Portu
galii i Irlandji. Celem umożliwienia te
go wielkiego dumpingu pszenicznego 
wyasygnuje rząd 7 milionów dolarów. 

Lotnicy Codos i Rossi w Warszawie 
w d r o d z e d o M o s k w y . " 

Paryż, 14 września. Słynni lotnicy 
francuscy Codos i Rassi wystartowali 
dziś rano o godzinie 7.37 z lotniska le 
Baurget do Warszawy a potem dalej 
do Moskwy. Lotnicy francuscy lecą na 

łmolocle „Joseph lę Brix". na którym 
ustanowili niedawno rekord 

długości lotu 
dokonuwszy słynnego przelotu z No

wego Jorku do Bagdadu. Razem z Co
dos i Rossi wystartuje również do 
Moskwy samolot „Biari tz". Lotnicy 
francuscy zamierzają połączyć się w 
Moskwie z eskadrą ministra 'Cota, z 
którą początkowo mieli razem lecieć. 

Codos i Rossi spodziewani byli w 
Warszawie o godzinie 1-ej w południe. 

Inowrocław 14 września, W godzi
nach przedpołudniowych u zbiegu ulic 
Toruńskiej i średniej w Inowrocławiu 
zdarzył się tragiczny wypadek zderze
nia dwóch samochodów. 

Szosą Toruńską pędził do miasta 
'samochód wojskowy 1 pułku lotniczego, 
na którym siedziało 

kilku 'żołnierzy. 
7. bocznej ulicy zaś wyjechał samochód 
osobowy, • prowadzony przez właściciela 
młyna Kosickicgo. Pomimo dawania 
sygnałów nastąpiło zderzenie tak sil
ne, że auto wojskowe siłą wyrzutu prze 
wróciło betonowy filar płotu, na którym 
siedziało trzech bezrobotnych, 

raniąc ich przytem ciężko. 
Są to: Stanisław Staszewski (ma złama
ną prawą nopę 1 lewą nogę potłuczoną), 
Wawrzyniec Roszak (został ranny w (iło
wą* i ogólnie poturbowany!, a Antoni 
Jackowski ma połamane /..bra i oboj
czyk. Żołnierze zaś zostali wyrzuceni do 
otfrodu, przyczem łeden z nich — Fe-
Iik< Jedynacki złamał sobie reke. 

Ofiary nieostrożnej jazdy ramochado-
wej odstawiono natychmiast karetką po-

D O K T O R 

K l M u l g 
Spec! chor. wenerycznych, skór-

eych, włosów (porady seksualne) 
Andrzeja 2. tel.132-28. 
Przyjmuje od ii do 11 rano I od 0 do 8 wiecz, 

w n iedz ie l , i święta od 10 do 12 w p o i 

Cztery osoby ranne. 
gotowia do szpitala powiatowego w Ino
wrocławiu, gdzie pierwszej pomocy u-
dzielił im lekarz dyżurny. Szoferzy obu 
samochodów wyszli bez szwanku. 

Policja wszczęła dochodzenia i nie
zawodnie wyjaśni, kto w tym wypadku 
ponosi winę 

Poprawa bilansu 
Banku Po lsk iego . 

Warszawa, 14 września. Zapas złota w 
Banku Polskim wzrósł w pierwszej de
kadzie września o 300.000 złotych t. j , 

do sumy 47,13 miljonów złotych. 
Wzrósł również o 5,1 miljonów złotych 
stan pieniędzy zagranicznych i dewiz, 
który wynosi obecnie 80 miljonów zło
tych. Obieg bilansu wynosi 347.7 miljo
nów złotych. 

Obieg biletów bankowych zmniciszył 
się o 4 miljony złotych. 

Dr. med. 

L. N I T E C K I 
c h o r o b y . k o r n o , w e n e r y c z n e 

I c n o e s o p ł c i o w e . 
N A W R O T 32, te l . 213-18. 

Prtyjmuie od 8—9 rano i od 4—6 wiece 
W nii-lft.i.-lę'"! r w i r f a 9 do 12 w pnł . 

Dr. med. 

L. BERMAN 
p o w r ó c i ł 

S p e c i a f a t a e h o r o b w e a e r y c s n y c b 
• k o r n y c h I m o c a o p l c l o w y c h 

C E G I E L N I A N A 1 5 , teł . 149-07 
P r « y | a n u j e o d w o d a . 8 — 11 I o d 4 - 8 

w a l o d a l o l o i l w i ę t a od g o d a . 9 — 1 . 
O l e n i . z a m o i n y c h eony l e c z n i c . 

Dr. mad. 

MARK0WICZ0WA 
C h o r o b y • k o r n e • w e n e r y c z n e . 

Z a w a d z k a 14 
telefon 166-35. 

Hrzylmula od R do !« rano I od Z do 8 wlecrói 

Dr. mad. 

H . KŁACZKÓW* 
położnictwo i choroby kobiece 

Pio t rkowska 9 9 , 
t e l . 2 1 3 . 6 6 . 

P r a y j r n . a . d a . o d 1 0 — 1 2 i d o 5 — • p o p o l . 
Ceny lecznicowe. 

Doktór 

H . SZUMACHBR 
Choroby skórne i weneryczna 

p o w r ó c i ł 
P iot rkowska 5 6 . Tel . 148-62 

f r z y tnuje codzienaia od | V , — 4 ppt. 
od 6 — 9 wiatr w a i .dz ic l * święta 

Od 10 - 1 w pol. 
Ceny lecznicowe. 

DR. MED. 

Dr. J. NADEL 
akuizer — ginekolog 

p o w r ó c i ł 
przyłmuje od 3 — 3 i od 7 — 8 wiees. 

przeprowadził się na 

ul . A n d r a e j a 4, telef. 228-92. 

# L E K A R Z - D E N T Y S T A 

ZYTNICKA-KAHANOWA 
wznowi ła przyjęcia 

11 L i s t o p a d a 9 
(Konstantynowska) 

telefon 133-53. 

Gabinet chirurgiczny 
O r m e d 

M. KANTORA 
a o a t a i p r z e n i e s i o n y MA 

u l . Z l f c L O N Ą , 5 te l . 112-22. 
Prsyimuje od 1 — 3 i b — 8 wiec* 

C E N Y L E C Z N I C O W E 

L e k a r z dentysta 

O* TONOOWIKA 
ul . G ł ó w n a 6 1 , tel 1 7 4 - 9 3 

przyjmuje od 9 — 2 i 3 — 8 
własna pracownia zębów sztucznych. 

C e n y L e c z n i c . 

M TAUBENHAUS 
Chor. kobiece i akuseerja 

Zgierska 11, tel. 246-09. 
Przyjmuje od 4 — 8 w. 

D o k t o r 

S0Ł0WIEJCZYK 
Specjalista chorób wenerycznych 

i skórnych 
p o w r ó c i ł 

Piotrkowska 99, tel. 144-92 
Przyjmuje od 8— 8 8 0 rano, 4 - 6 i o d 8 - 9 w 

Uroda nie jest już dziś przypadko
wym darem natury, 

ale rezul ta tem racjonalnej i systematycznej pie
lęgnacj i ciała T y l k o k i l ka minut dziennie, po
święcanych p ie lęgnac j i ce iy , wystarcza dla zacho
wania młodośc i i sprężyste i c i , dla madania skó
rze wyg lądu mi łego i p ie lęgnowanego, dla zyska
nia radośc i i powodzenia w życ iu . 

Środk i upiększające systemu Euku to l są wy
n ik iem długoletniej p racy naukowej . Odpow ia 
dała one w zupełności na tu ra lnym potrzebom 
skóry i zawierają te sk ładn ik i odżywcze, k tóre 
są pot rzebne dla ciągłego odnawian ia się skóry 

Sposób stosowania środków Eukuto l jast de 
k ładn ie opisany w broszurce p, t. „10 minut 
dla u r o d y " , którą w y s y ł a na żądan i , z u p e ł n i , 
bezpłatnie Fabryka Chemiczna P R O M O N T A 
Bielsko. 

Używać p repara tów Euku to l w o d l * systemu 
Euku to l , to znaczy wyglądać zawsze ś w i e ż o , 
ehludnle. młodo i zd rowo. 

W końcu września 
rekonst rukc ja gab ine tu ? 
Warszawa, 14 września. W kołach po 

litycznych krążą uporczywe pogłoski, że 
pod koniec września nastąpi rekon
strukcja gabinetu premjera Jędrzejewi-
cza. Odejść mają z rządu min.. Hubicki, 
Pieracki i Zarzycki Możliwa jest również 
zmiana na stanowisku ministra kolei. 

Zdarzenia i wypadk i 
ubiegłej doby. 

(—)Balon polski ..Kościuszko" odnaleziony zo
stał w odległości 30 mil na pólnoco - zachód od Rl-
woro a Pierre. Balon zawieszony byt na drzewach. 
Lotnicy no odszukaniu balonu zawrócili do l.uc St, 
loneph, oclcm zorganizowania wyprawy dla przewie
zienia balouu do stacji kolejowej, 

(—) Francuski minister lotnictwa Cot z towarzy-
sząceml mu osobami wylądowali pomyślnie na lotni
sku w Kijowi*. 

(—) Agencja „TASS" nadsyła rezultaty docho 
dzenla w aprawlo katastrofy samolotu polskiego 
r:'.],. 19. Relacjo ta rożni ale znacznie od pierw
szych wiadomości otrzymanych o wypadku, 

Katastrofa, wydarzyła się w odległości 12 kim. 
...I Jogilna. Samolot przeleciał nud wsią ZasuraKo 
Je, puczem znikł w chmurach. 

- Aparat apadl wpobliżu Wsi w miejscu zupełnie 
i ..w I . . - J H . pozostawiając na ziemi bruzdę, długości 
M mir. Części aparatu są rozrzucono na przestrzeni 
pol hektara. Wiązaniu samolotu są zdeformowane. 
Kpt, Lawonlewsklogo znaleziono martwego, w odleg 
|...vi l.', mtr. od samolotu, w zagłębieniu terenu 
ciało Jego byto nakryte rozwiniętym spadochronem, 
l'lk. Klllpowlcs. który pozostał w kabinie, doznał 
oOraieii głowy, twarzy, rąk 1 nóg. 

Pułk. Filipowicz czuje się dobrze. Doznaj on Jo 
dynie lekkich zudraśnlcć 1 potłuczeń. Pozostanie w 
szpitalu .'• do 'lut 

Katastrofa nastąpiła z powodu sztormu. Samolot 
trąfil w mgły. Pilot zestal wyrzucony, a pik. F i 
l i i . . . . .-. pozostał w rozbitym samolocie. 

(—) Prezydent Roosevełt Jest niezadowolony z po 
wolnego spi łku bezrobocia. Liczba bezrobotnych ob
liczana na 13 rrUM. jpny początku kanipauji, podjętej 
w kwietniu prze* pro»y\Wnt«. zmniejszyła etę od tę 
gg czasy /..•%»> u w-to o 3 BiUJony. UooacrcU uważa rów 

^ntW,^s.' aen. produktów rolniczych, wzraatala B Ł r 

D r . M e d . 

Z. R A K O W S K I 
uL Piotrkowska 67 

T e l . 1 2 7 . 8 1 . 
specjalista chorób uszu. nosa, 

gardła i płuc. 
Przyjmuje od 12—2 t 5 - 7 . Od 1 0 - 1 1 1 od 

w Leczuioy Zgierska 17. 

DOKTOR 

G. R y d z e w s k i 
Choroby skórne, weneryczna 

i moczopłclowe. 
ZAMENHOFA N R . 

P o w r ó c i ł 
Przyjmuje od godz- n - 10 t 6 — 8 wieczór 
w niedziele I święta od godz. 10 — 12 panie 

od 9 — 10 rano i 6 — 8 wiec* 

By. aby zwyżka cen 
Jeszcze 60 procent 

Ostatnie chwile przed startem _ 
ppłk. Filipowicza i śp. kpf. Lewoniewskieg j . 

Warszawa, 14 września. Na 10 mi
nut przed nadejściem tragicznej depe
szy o katastrofie naszych lotników, roz 
mawiał z ich małżonkami, pp. Lewo-

niewską i Filipowiczową, jeden z 
dziennikarzy. Obie panie nie zdradza-

najmniejszego niepokoju 
i jakiegokolwiek złego przeczucia co 
do losu mężów. 

P. kpt. Lewoniewska opowiadała 
nawet, że podczas próbnych lotów de
nerwowała się znacznie więcej, niż 
obecnie. Wierzy bowiem w pomyślność 
lotu który płk Filipowicz tak staran

nie obmyślił, że zwycięstwo jest pew
ne. 

Według obliczeń pp. Lewoniew-
skich, lotnicy mieli 10 dni pozostać w 
Sowietach, poczem mieli samolotem 
wrócić etapami, przyczem projektowa
ne było zatrzymanie się w Moskwie. 

Kpt. Lewoniewski wziął, jak zwy
kle, do lotu tylko 

2 grube swetry 
i neseser z różnemi drobiazgami, ponie 
waż zaś cierpiał na wątrobę, przygo 
towała mu żona w termosie herbatę z 
sokiem jagodowym, banany, pomarań
cze i chleb razowy. 

-xxx-

Podanie więźnia o 
Opuszczona kochanka stanie się legalną żona. 
Częstochowa, 14 września. Więzić 

nic częstochowskie przeżywa obecnie 
swego rodzaju sensację. Oto młody 
więzień Stefan Bebłot, złożył podanie 
do władz więziennych z prośbą o u-
dziclenie mu pozwolenia na odbycie ślu 
bu w kaplicy więziennej. 

Romantyczna historja miłości więź 
nia jest następująca: Bebłot, pozosta
jąc na wolności, nawiązał stosunek z 
pewną dziewczyną, którą utrzymywał, 
kiedy jednak dostał się do więzienia, 
dziewczyna pozostawiona bez środków 

do życia, spadła na dno nędzy. 
Gdy o losie narzeczonej dowiedział 

się Bebłot, wpadł w rozpacz 1 napisał 
do szwagra swego błagalny list o ratu 
nck. Wkrótce przyszła do więźnia od 
powiedź, iż dziewczynę przyjmą do 
pracy w fabryce, ale 

iako legalną żonę Bebłota. 
Więzień, nie wahając się ani chwili, 

złożył podanie o ślub. Okazuje się, że 
w najgorszych warunkach życiowych 
bywają niespodziewane odruchy szla
chetności. 

Osobnik oblewający kobiety kwasem 
wpadł w ręce policji. 

Królewska Huta, 14 września. Z koń 
cem ub. roku 1 w pierwszych miesią
cach bieżącego roku zdarzały się czę
ste wypadki, żc nieznany osobnik o-
blewał kwasem solnym płaszcze i suk
nie przechodzących ulicami pań. Mimo 
zarządzonej obserwacji przez ipolicjy, 
osobnika tego 

nie zdołano ujać. 
WyiKidki takio zdarzały się często w 
Królewskiej Hucie i Katowicach. 

Dopiero onegdaj w Król. Hucie za
szedł wypadek, którv prawdopodobnie 
doprowadził do ujęcia sprawcy. Mia
nowicie do przechodzącej plantami w 

Król. Hucie Paulinv Kaas przystąpił ja
kiś mężczyzna I wyiąwszy z kieszeni 
flaszkę z kwasem solnym illo&postrze-
żenic 

oblał Jel płaszcz. 
Spostrzegłszy to, Knasówna, zrzticiłą z 
siebie płaszcz i mimo grożenia jej przez 
napastnika pobiciem i oblaniem kwasen. 
solnym, zawezwała policję. 

Aresztowany napastnik nazywa alę 
Maksymilian Niestój z Król. Huty. Za-
chodizl podejrzenie, że jest on sprawcą 
wszystkich podobnych wypadków, ja
kie mlaly miejsce w Król. Hucie i w 
Katowicach. 

Kul brzuch 
z a K i l k a g a l c i x e k . 

j-rocuiifclOW.. ro.nwsyt-ł. 
stosunku do cen obecnych. 

Prezydent zamierza wywrzeć presję na banki, 
aby udzieliły drobnym kupcom nloznędnych kredy
tów, umożliwiających lm do czasu ożywienia sprzeda 
ży pokrycie kosztów dodatkowych. wynikających 
x nowowydanych ustaw. . 

(—) Deficyt Francji za ostatnie cztery lata wy 
niósł olbrzymią sumę 40 mlljardów franków z czego 
tylko IG mlljardów znalazło pokrycie w operacjach fi 
nansowych 1 pożyczkach krótkoterminowych. 

(—) Wczoraj marszałkowa Aleksandra Pilaud-
Kka przyjęta w Belwederze p. Szymona Flscheta. 
przemysłowca * Strasburga, urodzonego w Korczynie 
pod Krosnem, b. prozesa stowarzyszenia żydów pol
skich w Wiesbudenie, który przyjechał specjalnie do 
Warszawy, ażeby z okazji 250-eJ rocznicy odsieczy 
Wiednia ofiarować p. marszałkowi Piłsudskiemu cen 
ny róg •/. kości słoniowej. Róg ten, artystycznie rzeź
biony, miał należeć do króla Jana I I I . Oprócz por
tretu króla 1 herbów polskich rzeźby przedstawiają 
alegoryczną scenę zwycięstwa polskiego pęd Wie
dniem. 

(—) W uzupełnieniu wiadomości o polano we 
wsi Kluczo pow, piotrkowskiego, otrzymujemy nastę 
pujące szczegóły: 

Spłonęły całkowicie 21 zagrody, 24 domy mieszkał 
nę, 20 obór, 20 stodół oraz cały Inwentarz żywy 1 
martwy, W czasie pożaru dwie osoby doznały cięż
kich poparzeń. Straty wynoszą około pót mtljona 
złotych. 1T8 osób pozostało bez dachu nad głową. 

(—) W dniu wczorajszym zmarł w Warszawie zna 
ny artysta malarz Antoni Kamieński. Zmarły był 
twórcą cyklu rysunków „Duch - rewolucjonista" na 
tle wypadków 1805 roku. 

<—) W dniu wczorajszym w godzinach wieczor
nych w aall rady miejskiej odbyła się konferncja w 
sprawie utworzenia na terenie naszego miasta oby
watelskiego komitetu pożyczki narodowej. 

Konferencję zagai) starosta Podobiński, który w 
krótkich słowach wskazał ną doniosłość akcji, która 
ma być przeprowadzona przez powstały komitet oby 
watolskL Zaznaczył, że pożyczka narodowa jest do
browolną, jednak istnieje przymus moralny, który 
musi objąć wszystkie warstwy społoezne. 

(—) Komitet obywatelski utworzył sekcje zawodo 
we, które skolel czuwać będą, aby przy składaniu 
deklaracji na zakupienie emlsyj pożyczkowych nikogo 
nie brakowało, aby deklaracje podpisywane były 
zgodnie ze stanem materjulnym poszczególnych oby
wateli. 

Niezależnie od sehojl na wczorajazem posiedzeniu 
uformowano dwanaście sekcyj t z w. terenowych, 
działalnością których będzie prowadzenie akcji wśród 
najszerszych warstw ludności m. Łodzi I zachęcania 
ich do nabywania pożyczki narodowej, 

(—) Równocześnie na wczorajazem zebraniu pa 
wołano prezydjuro lokalnego komitetu obywatelskie
go ną przewodniczącego wybierając starostę Podoblń 
sklego, zaś na członków p. Walczyńskiego, p. Minz 
berga. mec. Biłyka I ln*. kom. Wojewódzkiego. 

(—) Sąd Grodzki w Łodzi skazał wczoraj groźne
go recydywistę 33-tetnlego Zygmunta Turskiego vel 
NatułewsklęgO za dokonanie 4 napadów eabunko-
wych na 14 lat ciężkiego wlfzlanla, 

(—) Nocy wczorajszej między godz. 24 a 1 dwóch 
zamaskowanych bandytów dokopało zuchwałego na
padu ua mieszkania Wojciecha Wójcika, zamieszka 
łego przy ulicy Rjamandą « w Kałach pod Łodzią 
Dwaj zamaskowani bandyci wtargnęli przez okno 
do mieszkania podczas nleobecnośeł Wójcika I stero-
ryzewawssy Jego tonę rewolwerem, związali Ją po. 
czem obrabowali mieszkanie * hi/uterjl, bielizny I 
gotówki, na łączną sumą 3000 złotych, 

l . i i . l / , 14 września. Wczora j donosi l iśmy 
6 wypadku postrzeleniu w lusuch w»i Bendze 
l i n n ie juk ie j jo Stuni- ławu Gajewskiego, k t ó 
i t i i i n pomory udz ie l i ło pogotowie mie jsk ie . 

Jak się obecnie dow iadu jemy ftpcaweo. 
tego wypadku był gajowy lasów kcndze l iń 
• k i ch Józef U t iak . 

Gajewski ibłerał gałuzki n u opał, 
nic mając zezwolenia Ieśnictwa> 

Usiuk nie moguc wypędzić go z h i -u strzelił 
— raniąc Gajewskiego b- poważnie. 

Dochodzenie w tej sprawie prowadzi po 
licja. 

Konie stratowały dziewczynę. 
Wyścig lekkomyślnych młodzieńców. 

Lud/., 14 września Wczoraj pod Pel-
szewem wydarzył się tragiczny wypa
dek którego ofiarą padła 18-letnia 
mieszkanka wsi Poranin Janina Stolar
ska. 

Pod wieczór z jarmarku wracali wo 
zami Franohzek Kowalski i Stanisław 
Popijanowski. W pewnej chwili na szo

sie obaj młodzieńcy 
rozpoczęli wyścig, 

który zakończył się śmiercią Janiny Sto
larskiej. 

Dziewczyna w tym czasie przecho
dziła drogą i została dosłownie strato
wana przez konie. 

Stan Stolarskiej beznadziejny. 

Chłopiec i dziewczynka ofiarami ruchu kołowego. 
K r o n i k a P o g o t o w i a R a t u n k o w e g o . 

Łódź, dn. 14 września, Na torze ko 
kolejowym opodal dworca Łódź - Ka
liska wyskoczył z pooiągu j odniósł zła
manie nogi oraz potłuczenie całego cia
ła 35-letni Franciszek Herman, robot
nik kolejowy, 

Pomocy lekarskłe-1 udzieliło mu po
gotowie miejskie. 

Na ul. Głównej przejechany został 
przez samochód 13-letni Mieczysław 
Walczak. Chłopiec doznał wstrząsu 
mózgu i ran twarzy. Lekarz pogotowia 
przewiózł go do szpltalla Anny-Mar}i. 

Wskutek fatalnego potknięcia się u-
padła na bruk na ul. Dworskiej 62-let-
nia Łaja Epszłajn i odniosła złamania 
nóg. Staruszkę opatrzył lekarz pogoto
wia. 

Na ul. Południowej tnrgnął się na 
swe życie przez wypicie jodyny 40-let-
ni Jerzy Oordon zam. przy ul. Połud
niowej 90. Po przepłókuniu żołądka — 
lekarz pozostawił desperata na miejscu. 

Ustalono naizwlsko mężczyzny, któ
ry wczoraj zemdlał w tramwaju Nr. 11 
w czasie zderzenia sie ttrójki" z „Je
denastka". Jest to 33-letnl Józef Wa-
łowskl. zam. orzv u l Bankowe). Wa-
łowskf doznał również potłuczenia cia* 
la. 

Na ul. Pomorskiej około domu Nr. 
34 została nadechana przez tramwaj fi

letują Irena Sztajner, sierota zam. w 
domu sierot przy ul. Pomorskiej 53. 
Dziecko doznało ogólnego potłuczenia 
ciała i ran głowy. 

Lekarz pogotowia przewiózł małą 
Ircnke do szpitala Apny-Marji, 

7 i . ł f t B1ZUTERJĘ, SREBRO kwi ty 
«U»t*a.e* lombardowe kupują i płaci 

a a j w y t u e ceny. Zakład Jubilerski 
J. F i ja łko , Piotrkoufeka 7 . 

OKAZYJNIE tanio do .praedania 1 i *Ą 
morgi z i e m i p r z y cmentarzu zarzewskim 
Wiadomość Napiórkowskiego 146. 

R E S Z T K I na ubrania, palta, suknie dam
skie i mundurki szkolne najtaniej można 
dosta* w f irmie J. Wasilewska, Piotrkow

ska IW, t e l 144-fl4. 

K I L I M Y H U C U L S K I E 
b o g a t y w y b ó r 

dogodne warunki — aiskis ceny 
H. T Y K O C K I - Piotrkowska 44. 

10 ZŁ. PRACA sapewnione, wyuesąm asy 
dełkowania oraa pulowerów na drutach, 
haftów ręcznych i maszynowych wenecka 
robotę filet. Przyjmuję roboty po cenach 
przystępnych: : Kanfmwnowa,Zgierska\6 
prawa of. I piętro, 

Poszukuję pokoju z kuchnią z wygoda
mi w okolicy: Pustej, Wólczańskre], Ka 
rola. Łask. oferty sub. „I. M." do admi 
nistracii pisma Karola 2. 

OTOMANĘ tknynkowa. r— tapczan, lesap 
kr. krzesła dębowe, otomanę umywana., robo 
ta solidna, tanio sprzedam, Iwińskiego 160. 
Frzeździecki. 
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Gorące noee Sewilli. 

FABRYKA TANCEREK. Wiarołomna żona wodza cyganów 
I d y l l a p o d w o z e m . 

Tajemnice spelunek nad Gwadalkwiwirem. 
, Sewi l la , we wrześniu. 

w idzowic, podz iw ia jący aa scenach ka 
ba retów w ie l k ie gwiazdy tańca hiszpańskie 
go, zazwyczaj n ie wiedzą przez jaką szkolę 
prz ' '- ic dz i ły la s łynne tancerk i 

Otóż m ie l i śmy sposobność u j rzen ia ta
k ie j , szko ły" w Sewi l l i , podczas gorącej 
nocy w Tr iana , przedmieściu tancerek. 

Aby się tam dostać, trzeba przebyć Gwa 
da l kw iw i r , pod znak iem don Juana. Spo
czywa on obok w a r t k i e j rzek i o żó ł tych fa 
Jach, 'w kap l icy Car idad 'u gdzie ludz ie , 
niekiedy w p ł y w o w i , a zawsze wysoko posta 
wieni i pozbawien i wszelkich i l u z y j , p rzy j 
mują ciała przestępców po odbyte j kaźn i . 
Ceremonja ł pozostał ten sum, co w 17 stule 
c iu . Przez całą noc cz łonkowie bractwa 
modlą się dookoła sk romne j , nędznej t r u m 
ny z prostego białego drzewa, ustawionej 
prze. l oł tarzem na czarnym dywanie, po 
środku którego k i w a w i się o lb rzymie ser 
ce z czerwonego ma te r j a łu . Gromnice z 
czi.tii<»j.'o wosku pa lą się w mroku- . . Obraz 
.Valdcsa I-cnla ukazu je nam postać leżącą 
w t rumn ie , napoły już pożartą przez robuc 
two, a w skarbcu zobaczyć można pośmiert 
Hą maskę uwie lb ionego uwodzic ie la , 

.-' 11 m >i ii i > i .1 ii • -.141 • don Juana..-

W przeciwieństwie do te j świą tyn i gro
t y pobl iska T r iana p r .ez noc całą lśn i świa 
i ł e m , śpiewa i tańczy — tańczy bez końca ! 
Spelunk i cygańskie, walące się d o m k i , z 
K t ó r y c h dochodzi dźw ięk g i tary i kastanjet, 
wozy wśród kwi tnących o leandrów —wszyst 
ko jest rozedrgane tandem i nutą tanecz
ną. Nigdzie na świecie taniec, jego rozmu-
rżenie jego nerwowy dreszcz i z i p o m n i c 
nie, n ie unicestwiają lep ie j rzeczywisto
ści, n iż l u t a j na tem nędznem przedmie 
i c i u , w Tr iana . 

,,Cafć c h a m t a n f w Sewi l l i przedstawia 
«ię wszędzie j ednakowo : estrada, zapchana 
kob ie tami , sztywnomi w szatach w wie lk ie 
kw ia ty , z o l b r z y m i c m i g rzeb ien iami na 
czubku wysok ie j , napomadowunej f r yzu ry , 
z jednakowym, n iemal m i g i c z n y m , wycze-
ku jącym uśmiechem na ustach. Wyda ją 
się bożyszczami, o toczonemi , j akby ka
dzidłom, dymem papierosów. 

Każda ko le jno podchodzi do p ie rwo tne j 
rampy i w tańcu wykręca ręce, na dany 
okrzyk (los senos!) nadstuwia na w idok p u 
bl iczności b iust , przechyłu się i wyg ina, 
podczas gdy siedzące j e j towarzyszki zwra 
caj» się do publ iczności z o k r z y k a m i , k tó re 
na szczęście zagłuszają dźw ięk i g i tary , 
brzęk kastunjet i odgłosy bębna. 

Na w idown i mężczyźni , podnieceni tań 
ewn, również krzyczą bez końca. 

Nowy zwyczaj tutejszy — przy pomocy 
republ ikańsk ie j swobody — wymaga, żeby 
tancerki , o plastyce, „ sp rawdzone j " przez 
impreser ja, 

rozbiera ły się w tańcu. 

Pierwsze opada n iewinne bolero, następnie 
spódnica w fa l bank i , wreszcie panta lony. 
ozdobione pa j ę t k a m i , pożyteczne t y l k o dla 
s topniowania ak tu rozbieraniu, się, i tan 
cerka kończy taniec naga, zupełn ie naga. 

D y m arabeskami serpentyn okrąża nu-
gie c ia ło, lśniące potem i wabiące oczy. 

Ve Ioz ! Con a rdo r ! (Prędze j ! Z zapa
ł e m ! ) krzyczą mężczyźni. Tancerka do
chodzi do szału. Twarz j e j m ien i się pod 
w p ł y w e m nagłego wstrząsu, dolna warga 
k r w a w i się od ukąszenia... 

— Oto taniec! — rzekł nam Łmpresarjo 
— A le to za mocne w ino dla stołeczmych 
teatrów. 

Na estiadę z sali spadają kapelusze, go 
dząc w roztańczoną bachanrkę, k tó ra rzężąc 
n iema l , kończy swoją produkc ję t radycy j 
nym o k r z y k i e m : , ,01e ! " 

Po produkc jach można odwiedzić tan
cerk i w ich garderobie, gdzie przygoto 
wu ją się do „ w y m a g a ń " publ iczności . N o 
ce ich są ciężkie. Noce w por tach, k tó re 

słyną w powieściach sensacyjnych, są n i ' 
czem wobec jedne j nocy w T r i ana , zwłasz
cza, gdy p rzybywa ją t u t a j górnicy z R i o 
T i n t o , zapaleni zwolennicy , ,nag ich" t ań 
ców. 

— Nasze kob ie ty — m ó w i ł mam senor I I 
defonso, t rener tancerek w T r i a n a — na 
sze kob ie ty są predestynowane d la tańca, 
Zdarza się często, że jedna z n ich staje 
się sławną w waszych k r a j a c h pó łnocy , gdy 
nauczy się pisać or tograf icznie. Wówczas 
zapewniać będzie dz ienn ikarzy podczas w y 
wiadów, że uczyła się sz tuk i choreogra
f iczne j i artystycznych póz przed obraza 
m i Goyi . . . W rzeczywistości uczyła się t a ń 
ców na swobodzie, i mi łośc i także, w po 
dobne j , j ak nasza, „ f a b r y c e " tancerek. 
I lepsze to od waszych sztywnych, wyuczo 
nych l a l e k ! " 

Przyszłe gwiazdy s łuchały w m i l czen iu , 
zanadto zmęczone „swobodą" , by marzyć 
o n iewo l i gwiazd. 

Stryx, 

Największa 
draga świata. 

W Dunkierce spuszczono 
na wodę największą dra
gę świata. Draga ta mo
że, wybierać piasek do 
głębokości 25 metrów. 

Zęby czyści i konserwuje 
Pulsa pasta do zębów. 

Na półwyspie bałkańskim koczują 
obecnie w wielkiej ilości Cyganie, któ 
rzy tradycyjnym zwyczajem wędrują z 
miejsca na miejsce, szukając przede
wszystkiem 

bogatych wsi. 
Jedna z takich szajek cygańskich wo
dza Murada, złożona z 10 mężczyzn, 
12 kobiet i wielkiej ilości dzieci, roz
biła obóz wpobliżu wsi Bank, koło 
głównego gościńca, wiodącego do Sofji. 
Ponieważ pogoda była piękna. Cyga
nie postanowili oddać się w tej miej
scowości dłuższemu wypoczynkowi. 
Zabili więc wielkiego barana, ukradzio 
nego we wsi i zabawiali się w czasie 
uczty śpiewami i tańcami. Naraz, 
wśród zabawy. Murad spostrzegł, że 
ukochana jego żona, piękna Semfire, 
zniknęła. Ponieważ zniknął jednocze
śnie młody Cygan Mustafa, Murad 
zwołał wszystkich mężczyzn i nakazał 
im sprowadzić zbiegów spowrotem do 
obozu. Poszukiwania 

nie t rwały długo. 
Kompletnie pijanego Mustafę znalezio
no obok pięknej Semfiry pod jednym z 
wozów cygańskich. Murad wpadł w 

szał gniewu i wymierzył Mustafie ku 
ka tęgich ciosów w głowę. To byto s\ 
gnałem do ogólnej bijatyki, jaką koń-
czą się wszystkie zabawy cygańskie 
Wmieszały się w to kobiety i cala h 
storja byłaby się skończyła fatalnie, 
gdyby Mustafa nie wpadł nagle na 
szczęśliwą myśl. Przypomniał on so
bie, że zostało mu jeszcze 1500 lewów 
ze sprzedaży koni i zaproponował za
łatwienie sporu ugodowo: zgodził sie 
zapłacić Muradowi 

za wyrządzoną krzywdę. 
Bitwa ustala. Murad wziął 1500 lewów 
zbił swoją niewierną żonę i kazał za
wieźć rannego w bitwie Mustafę do le 
karzą. W czasie, gdy opatrywano Mu
stafę, Murad zakupił we wsi mnóstwc 
żywności i wódki i zabawa trwała w 
dalszym ciągu. Przerwała ją dopiero 
interwencja żandarma, który przybył 
ze wsi, aby zbadać przyczynę zranie
nia Cygana Mustafy. Ale Cyganie nie 
chcieli absolutnie zdradzić tajemnicy 
swoich zakulisowych spraw, zwłasz
cza, że wódz ich zarobił 1500 lewów, i 
żandarm bułgarski odszedł z obozu cy 
gańskiego z kwitkiem . 

Trup pod sianem. 
— — — Kosa narzędziem mordu 

W lesie wpobliżu Watschdorf zna* 
leziono zwłoki nieznanego mężczyzny 
przykryte sianem. Z pobieżnych już 0 -
ględzin wynikało, że nieznajomy padł 
ofiarą zbrodni, gdyż świadczyły o tem 
głębokie rany cięte na głowie, szyi, 
gardle i prawej ręce. Wpobliżu zwłok 

znaleziono kosę, 
która była prawdopodobnie narzędziem 
morderstwa. 

Niedaleko od zwłok było palenisko, 
w którem pieczono ziemniaki. Przy 

trupie znaleziono książkę do nabożeń
stwa, różne pisma religijne w języku 
rosyjskim i krzyż na szyi. W kapelu
szu jest monogram „R. B.". 

Istnieje uzasadnione podejrzenie, że 
zamordowany w Niemczech człowiek 
pochodzi z Polski. Jako domniemane
go sprawcę zbrodni poszukuje się oko
ło 28-letniego osobnika, którego kilka 
dni przedtem widziano w pobliskiej 
miejscowości. 

Kat, czy życzliwy przyjaciel? • • 
G e h e n n a m a t k i . 

Najnieszczęśliwszą matką na świe
cie jest chyba p. Werhem, od sześciu 
lat żyjąca pod grozą porwania swej 
córeczki Adelajdy. A mieszka ona nie 
w raju porywaczy, w Ameryce, lecz w 
spokojnym Londynie. 

Pani Werhem otrzymała przed sze
ściu laty anonimowy Ust, 
w którym tajemniczy przyjaciel 
ostrzegł ją przed skradzeniem dziecka. 
Od tej chwili rozpoczęła się tragedia 
matki i trwa do dnia dzisiejszego. Ano 
nimowe bileciki nadchodzą ciągle, za
truwając życie całej rodziny. 

Mała Adelajda jest niemniejszą mę
czennicą od matki, gdyż nie wolno jej 
pozostać samej ani przez chwilę. Nie 

uczęszcza do szkoły, nie bawi sit * 
dziećmi. Tkwi wiecznie w domu jak 
na łańcuchu. — Jednem miejscem 
gdzie widzi słońce i zieloność, Jesjt te
ras i ogród z wysokim murem, jedy-
nem towarzystwem 

rodzice i uzbrojeni detektywi. 
Niebezpieczeństwo jest tem gcofcnter 
sze, że mała Adelajda jest łudząco po
dobna do innej porwanej dziewczynki 
Betty Tedge, którą przed laty znale
ziono uduszoną na skwerze. 

Państwo Werhem są to ludzie za 
możni i rtie żałują grosza na odszukanie 
życzliwego przyjaciela, który ich gnę
bi swemi radami. Ale jak dotąd — na> 
próżno. 

Franciszek Hornik. 
H 5 ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ (E . W r z o s ) . • 

I Współczesna Sodoma 
— POWIEŚĆ. 

Pochodziła z ubogiej rodziny i ma
kie kilkanaście lat. udała się d o miasta 
n a służbę. Jako ł a d n a i podstawna, na
r a ż o n a bvła na wiele pokus, lo też m a -
J<ic lat 16 zakosztowała miłości w ca
łej p e ł n i . Zawrócił j e j głowę jakiś mfo-
'Jv panicz, który n i e mógł sie z nią 0 -
2 c n i e . Odtąd wiodła życie wesołe i 
" a d e r urozmaicone. Służby musiała 
'nieniac często, b o w j e d r e m miejscu 

I zadurzał się w niej sam pan gdziein
dziej sytialek. Za niąz nie p o s z ł a . N«e 

mogła zdecydować sie na robotnika, a 
ran j e j nie chciał. Tymczasem lata bic-
5'y. Kiedy osiągnęła czterdziestkę d ) t -
k n ę ł o j ą nieszczęście. Z powodu pr/.e-
kwietniecia wdzięków stała się mniej 
tir-ciągającym towarem d l a wybred-

1 f'vcji panów. 
Ponieważ bez miłostek nie bvła 

l *' stanie żyć zaczęła sie oglądać za 
mętami. 

Wpadł j e j w o k o kasiarz. Był to 
chłop jak malowanie, ale — szelma. 

Jeszcze teraz, na samo wspomnic
i e o tym łotrze, wstrząsa nią dreszcz 
W s t r ę t u ! Kedy poznali s i ę lepiej, na-
niówił j ą n a wycieczkę nad rzekę. 

Oczekiwało g o tam kilku kolegów. 
Mieli wódkę, oiwo i przekąski, nic, z a 
tem dziwnego, że podpili sobie a w koń 
Cu wszyscy do kolei zniewolili j ą . . . 

Zezwolił? na to. kompletnie odu 
rzona trunkiem. 

Nie koniec na tem. Powracali przez 
most kolejowy. Kasiarz porozumiał się 
izeptena z kolegami i nagle wszyscy 
nrzyaUoili d o nfej a podniósłszy z zie-
m. wloiyli lita barjere 

W iednc.i cłiwiili domyśliła s i ę . o co 
jni chodziło. Poprostu c h c i e l i wrzucić 
ą do wody. Natychmiast wytrzeźwia

ła... Zrozumiała ze jeżeli na to zezwoli 
poniesie śmierć na miejscu. Most bo
wiem był wysoki, a woda płytka. Bro
niła się więc tak. jak broniłby sie każ
dy widząc przed oczyma śmierć: gry
zła, kopała 1 krzyczała wniebogłosy, 
ale daremnie. Wysadzili ją i zepchnę
li. W ostatniej chwili, uczepiła się le
wa ręką kurczowo barjery. Kasiarz uj
rzawszy to. wyjął nóż i nim mogła spo-
slrzęc się, ciął ją ostrzem po palcach i 
odciął trzy ostatnie. 

Z rozpaczliwym krzykiem leciała w 
dół. Nie straciła jednak przytomności 
umysłu. Zdrową ręką szukała oparcia 
i zdołała uchwycić się dolnych wiązań 
mostu. W ten sposób ocalała. Gdy ode 
szli, wdrapała sie z trudem na most i 
tego samego dnia poszła do szpitala. 
Nie wyjawiła dlaczego straciła palce, 
ale nie zaniechała myśli o zemście. 1 
znalazła... Nabawiła się rozmyślnie cho 
roby wenerycznej i zarażała nią mło
dych ludzi. Ci jednak zorientowali się 
szybko, kto jest rozsadnikiem zairazy 
1 wykonali samosąd. Jeden wyprowa
dził ją na planty, gdzie czekali inni. 
Tam skopali ją »k psa, aż do utraty 
przytomności, następnie rozebrali do 
naga i z sadystyczną przyjemnością po
częli kłuć nożami. Sadzać, że będzie 
miała dosyć odeszli. 

Ale dusza plątała się jeszcze w 
zmasalkrowanem ciele. Natknęli się na 
tną idący ze stacji i odwieźli do szpi
tala. 

Tam przeleżała długie miesiące, ale 
do zdrowia nie mogła • przyjść. Wy
szła wreszcie jako kaleka niezdolna do 
pracy. Lewa ręka 7 o s t a ł a bezwładna, 
a noga chroma. Ponieważ nie posiada
ła żadnych oszczędności, zaczęła wy

zbywać się lepszej przyodziewiki. Łu
dziła sie bowiem, że odzyska władzę 
w uszkodzonych członkach i pójdzie 
znowu do służby. Nadzieja jednak za
wiodła. 

Przywędrowała więc do wsi rodzin
nej i postanowiła utrzymywać sie z 
żebraniny. 

Pewnego dnia wpadła zgłodniała do 
jaskini i poczęła uderzać w ścianę na 
oślep. Z płaczem darła kamienie pazu
rami, wreszcie z dzika furją poczęła 
rozrzucać gruz leżący na ziemi. Wre
szcie zadźwięczało coś. Zaciekawiona 
nie ustawała w pracy. Wkrótce oczom 
jej ukazały s.ę pogięte, pordzewiałe 
blachy. Miała już dać spokój całej ro-
boce, gdy zauważyła, że mają one ja
kieś złociste ozdoby, oraz niezwykły 
kształt. Była to zbroja rycerska, która 
przetrwała pana i właściciela. Zostały 
zeń tylko kości. Na palcach szkie
letu odkryła dwa grube złote sygnety, 

}a obok kilka ogniw ze złotego łańcu
cha. Zdobyła więc skarb, który urato
wał ia od nędzy. Za pieniądze uzyska
ne ze sprzedaży tvch klejnotów kupiła 
kawałek ziemi f postawiła domek. Ko
ści ułożyła do dpawftiiariej paczki i nie 
tnówąc nikomu zakopała na cmentarzu. 
Blachy zaś wniosła na strych i przecho 
wiiiie je dotąd 

Ponieważ Rozmach chciał je wi
dzieć, poprowadziła go na strych. Prze 
konał się że były to rzeczywiście re
sztki średniowiecznej zbroi. 

Kiedy zeszli, zapytał ją Rozmach, 
jak potrafi wyżyć na tak małym ka
wałku ziemi. 

— A widział pan w ogródku różne 
zioła? To właśnie mój chleb! Słynę tu 
w całej okolicy, jako doskonała zna-
chorka. 

— Dosyć znaczny zysk przynosi mi 
wróżenie z kart. Ludzie ciekawi przy
szłości, garna się tu chętnie... A może 
panience powróżyć? — zwróciła się 
do Geny. 

— Nie! ._ zaprzeczyła, ale widać 
było, że kręipuje sie tylko obecnością 
Rozmacha. 

. — Ależ niema sie c*e«o wstydzić! 

— zarwołała stara, która jakby wiedzia 
ła powód otlmowty Geny. Nie czekając 
odpowiedizj wyciągnęła talję kart i po
częła tasować. Wtedy zauważyli żc 
miała trzy palce odcięte. 

Gena. zachęcona przez Rozmacha, 
zgodziła się wreszcie i rozdzielfła kar
ty na trzy kupki według życzenia sta
rej. 

t Po kilku dość trafnie odgadniętych 
szczegółach z przeszłości Geny, zaczę
ła odsłaniać rąbek przyszłości. 

— Kocha pani szatyna! — ciągnę
ła dalej. — Ale młodzieniec ter. nie 
zwraca zupełnie na to uwagi, bo zako
chany w innej. Was złączy ale i roz
łączy na wieki, dopiero śmierć. 

Mimo nalegań Geny nie chciała nic 
więcej powiedzieć. 

Przed pożegnaniem prosił starusz
kę aby przyszła obejrzeć lego pracę. 

— Owszem! — odparła. — Ładną 
rzecz każdy rad widzi. 

Gdy odeszli, stara długo patrzyła 
za nimi smutnym wzrokiem. 

— Tacy młodzi oboje i śmierć im 
pisana! — szeptała. 

Następnego dnia Rozmach przy po
mocy najętych chłopaków, oczyścił 0 -
statecznie całe ustronie z gruzów któ
re kazał odnieść daleko w las. Potem 
poczynił kilka nieznacznych poprawek 
i praca była ukończona. 

Popołudniu przyszła staruszka a 0 -
glądajuc dzieło przesiedziała przy nich 
blisko godzinę. 

Kiedy odeszła, ułożył się Rozmach 
na trawie o kilkadziesiąt kroków od 
wyrzeźbionych posągów. Chciał bo
wiem ocenić całość. Obok niego usia
dła Gena. podwijając nogi sposobem 
tureckim. 

Jego dzieło przedstawiało się wspa 
niale. Mimo krótkiego stosunkowo cza
su, mimo mnóstwa niedogodności stwo 
rzvł rzecz godna największego uzna
nia. 

Jedynie Gena zarzuciła mu. że bio
rąc ją za model, zbytnio jej pochlebił. 
Stcfe natomiast, oddał naturalnie. 

Rozmach nadal bowiem twarzy kró 
jewny. — rysy Stefy, a w p o s a g u bo.-. 

gini uwiecznił wspaniałą chociaż mło
docianą postać Geni. Królewna, stroj
na w szaty wschodnie, przyklękła jed
ną nogą na stopniu i nachyliła sfę z 

czarującym wdziękiem, całym korpu
sem nad źródłem. 

Po mistrzowsku ułożone fałdy szat, 
odsłaniały piękne kształty ciała w dy
skretnych zarysach. 

7upełnie w innym rodzaju była sta
tua, przedstawiająca boginię. Artysta 
chcąc odwdzięczyć się Gem za uprzy
jemnianie mu samotności, włożył w 
wykończenie jej postaci w rzeźbie bar 
dzn wiele pracy. Uchwvcił przede
wszystkiem prześliczny dumny odruch 
głowy i nadał jej wiele majestatu i po
wagi. Wiernie oddał dziewczęcą szczu 
plość górnej części ciała, oraz rozwi
niętą budowę dolnej, ubierając ją w 
powłóczyste szaty helleńskie. Na gło
wę zarzucił bogaty w fałdy, a lekkf nie 
zatracający kształtów bujnej greckiej 
fryzury — welon. W rezultacie otrzy
mał świetną całość. 

— Tak, to iest niezła rzecz! — po
wiedział skromnie, obserwując dale: 
dzieło. Nie zauważył zupełnie, ie Ge
na zachowuje się wręcz niezwykle. 
Najpierw nieśmiało gładzi go po wło
sach. Widząc, że nie oponuje, poczęła 
jego głowę tulić w swych dłoniach, a w 
końcu ująwszy za szyję — pocałowała 
go w usta. 

Rozmach nie zdając sobie spraw v 
z tego co czyni, odwzajemnił uściski 
Później, nie umiał określić swych .u* 
czuć i nie mógł zrozumieć co go po
pchnęło do podobnego postępowania. 
Czy wynikło ono naskutek podniece
nia, wywołanego zachwytem nad wła-
snem dziełem, czy z dumy i zadowole
nia, dość że usiadłszy gwałtownie ob
jął Genę wpół i począł całować ją na
miętnie niemal dziko. Rozpierała go ra
dość szalona — czuł taki napływ ener
gii, że musiał ją wyładować — cho
ciażby w szaleńczych pieszczotach 
Gena nie pozostała mu dłużną Całeir 
ciałem przywarła do niego, a usta spa
d a j na i§go policzki ciało i wargi. 

A*, d. n.) 



K R A T t C Z K I . 

t yc leW 

W myśl art. 45 p. 2 i 3 nowej ust«wy 
samorządzie tery tor jalnrm, zarząd mit 

»t'.i uzupełniając uchwały poprzednie, usta 
i i ł skład 2 komisyj opinjodawcsyeh zarzą
du miejskiego, ortiz 20 komisyj do spraw ta 
strzelonych do decytjt prezydenta miattn. 
Jednocześnie prezydent miasta sawiadomił 
o wyznaczeniu przewodniczących komisyj 
rady miejskiej. Postanowiono z dn, 15 
b. m. dotychczasowe tytuły naczelników wy 
działów skasować i na ich miejsce wprowa 
lzić tTtttły dyrektorów wydziałów. 

Ogólny wskaźnik kosztów utrzymania w 
Waratawie, biorąc za podstawę rok 1927— 
100, wynosił w sierpniu r, b, według da 
nych głównego urzędu statystycznego 69,2 
wobeo 72,5 w lipcu r. b. Znacznie wyższy 
był także wskaźnik kosztów utrzymania w 
sierpniu ub. r., wyrażał się bowiem 
liczbą T 7,12 Wskaźniki poszczególnych ar
tykułów praedstawiały się naatępuj|Co 
(pierw, za liczba a sierpnia 1912 r. Jruga z 
!ip'»< trzecia z sierpnia 193! r.). ż¥«rności 
61,7 - 59,2 — 54,2; alkohol, tyl*ń 117,9 
— 103,1 — 102,1» opał, światło 124,1 — 
99,6 — 99,6; komorne 170,1 — 170,1, 
od/.ieł, obuwie 72,1 — 62,9 — 63,2; inne — 
lfó,f — 108,8 — 101.0. 

• • * 
V rlerpnlu autobusy miejskie przewio* 

zły 1 mil. 282,137 pasażerów, co w porów 
naniu • sierpniem r. z. (1.182,179) stanowi 
o 8.46 proc. więcej, a powodu uruchomieniu 
nowych linij, natomiast w porównaniu 
i. lipcem r. b. (1.326.965) o 3.88 proe, 
mniej, Wozokllometrów autobusy wykona 
ły w sierpniu r. b. 208.231 co atanowi o 
24.51 proc. więcej niż w sierpniu r, s, 
(167,240) i 4.03 proe więcej, nit w lipca 
r. b. (200,166), 

* • • 
W s. in do wydziału opieki społecz

nej Mrsądu miejskiego zgłosiło się o aapo 
mogl aa wyjazd z Warszawy 520 osób, • 
Ltóryeh 150 otrzymało zasiłki w łącznej au 
mię 1.687 zł. 60 gr. Przeciętny kont ewa 
kufceji jednej oaoby wyniósł 11 al- 2S gr. 
Są ta przeważnie przybywający do W.araza-
wy a prowincji w poszukiwaniu pracy, któ
rzy nie adołali jaj uzyskać i nie posiadają 
funduszów nu drogę powrotną do miejae 
stałego zamieszkania. Miasto woli ułat
wić im powrót do domów i zapobiec w ten 
sposób powiększaniu przez nich kadr betro 
hotnyeh w stolicy, 

• a . 
Inspektorat artystyczny zarsądu miej 

tkiego wznowi w najbliższym czasie gene 
ralną lustrację szyldów na poszczególnych 
ulicach. Zbadane będą szyldy na pozosta
łym jeszcze odcinku ul. Marszałkowskiej-
Chodzi o sprawdzenie, czy na zawieszenie 
wszystkich szyldów posiadane są pozwole
nia urzędu inspekcyjno • budowlanego lub 
czy szydy zawieszone są zgodnie z zatwier 
dzonemi projektami. Szyldy, nieodpowia 
dające przepisom, będą uauwene-

<* a • 
Otworzył podwoje nowy teatr minja-

tut p. n. ..Mucha" pod kierunkiem arty
stycznym Wacława Zdanowicza. W ina
uguracyjnej rewji pod tyt. „Mucha w 
kwiatach" biorą udział pp.: Niuta Boi
ska, Stanisława Rybaczewska, J. Ole-
niecka, J. Marcelle. J, Nowicz. Ryszard 
Misiewicz, Roman Szmar, Aleksander-
fifonowski, B. Winecki Wacław Zdano
wicz, M. Mieczkowski i in. 

M. C O M E R T . 

Przygoda z ogonkiem, 
Z b i t a t w a r z . 

Osobliwa petycja wieśniaków. 
Domagają się kary śmierci dla morderców, 

Jednej rzeczy nie mogę zrozumieć. Dla 
czego przed wojną ludzie załatwiali swoje 
•prawy tak samo jak i obecnie, a jednak 
nigdzie nia było „ogonków". Od czasów 
wojny, kiedy po chleb trzeba było wy
stawać kilka godzin w t. sw. ogonku wy 
tworzyła się w całym kraju t«udenc,,U ogon 
kowa, która przetrwała do dzisiejszych cza
sów. Na poczęła, w urzędzie, przy płaceniu 
podatków, przy odbieraniu pieniędzy, przy 
płaceniu pieniędzy, przy odbiorze listu, 
przy załatwianiu sprawy informacyjnej w 
sądzie, wszędzie ogonki. 

Co aię stało? Dlaczego? 
Mam wrażenia, Ze wszystkiemu jest 

winna herbata. Poprostu przed wojną 
urzędnicy pili herbatę albo w domu, albo, 
o ile w biurze, to zabili to szybciej i nie 
urządzali sobie w tym celu specjalnych 
przerw. Przychodzę np, kiedyś do jednego 
z oddziałów kasy chorych, aby coś załat
wić, staję przy okienku, szybka spuszczo
na, pan młodszy pomocnik starszego woź 
nego pije li.rb.itc, wi{e ja muszę tracić 
pół godziny, aby się dowiedaiać, i.< nie 
może mnie w danej sprawie poinformować. 
V i i m ' i l m w eiągu tej pół godziny, poświę* 
eonej ważkiemu obrządkowi picia herbaty 
przez pana pod • urzędnika, tworzy aię 
przed okienkiem ogonek, ludzie klną, a her 
batku powolutku, łyk za łyczkiem przelc* 
wa się w gardziołki za okienkiem. Przed 
wojną tego nie było. Wprawdzie przed 
wojną nie był wogóle kesy chorych, ale 
fakt ten mnie sapirać tylko na dobro 
prsedwojeanyeh eaasów. 

Jeśli jeszcze ,,władza" załatwiająca in* 
tereranta jest młodą i ładną nraędniotkę, 
człowiek mo>,•• przez godzinę spoglądać na 
nią i rozkoszować się jej widokiem jeśli 
jednak władzę reprezentuje jakiś krościaty 
młokos, patrzmie na niego sprawia raezej 
przykrość, niż przyjemność. 

Nie chcemy więcej ogonków. Załat 
wiejcie nas sprawniej, róbcie zrssztą co 
chcecie, nie zalewajcie się herbatą, bo to 
szkodzi na pęcherz, a ja nie chcę dla byle 

g łup ie j sprawy tracić całego przedpo łud 
nia. N ie chcę, mając do odebrania t rzy zło 
te, lub l ist polecony, przychodzić do urzę 
du z teką wypchaną dokumentami, stwier 
dzająoymi moją tożsamość; nie chcę rów 
nież tracić na to dwóch godzin. N ie chcę, 
aby się dostać do lekarza w kasie chorych , 
regulować uprzednio moje sprawy w ten 
sposób, jakbym aa cały dzień wyjeżdża! 
z miasta, nie chcę się dusić w zaduchu ka 
«y chorych, w tłumie ludzi chorych itp, 

1'a nowi.-, obcinajmy ogonki i S a n i 
-kasujmy ten wstrętny zwyczaj wystawania 
przed okienkiem I Sami zmuszajmy do 
sprawniejszej obsługi 1 Przy każdej opie 
stałości walmy skargi do dyrektorów, na 
osclników i jak się jeszcze cl szefowie od 
herbatników nazywają. 

SPRYCIARZ. 
Zwyczaj ogonkowy powoduje również 

sttile awantury między klientami, jak te 
go dowiedzie poniższy p rzyk ład . 

Kazimierz Cho j^wsk i przyszedł dnia 4 
lipca ua pocate, aby przy okienku P K O 
wpłacić jakąś kwotę. Na tu ra ln ie przed 
okienkiem ustuwi ł się potężny, imponu ją 
ey ogonek i aby wpłacić kilka złotych 
Chojewskl musiałby stracić 2 godziny cen 
nego czasu. 

Chojewakł, jako człowiek sprytny, sa 
mierzał się wkręcić w „ogonek", aby 
zeftileśó się bez straty czasu bliżej okienka, 
aan ważył to jednak inny ogonkowy intere 
sant, mianowicie Bernard Sowiński, który 
gwałtownie zaproteatował przeciwko zamki 
ront Chojewzkiego. Gdy jednak Chojcwski, 
mimo sprzeciwów Sowińskiego nie chciał 
opuścić środka ogonka, Sowiński złapał ja 
kM kij i sprał nim solidnie twarz Chojew 
skieniu, 

Poaterunkowy przywrócił porządek, 
za* Sąd Crodski akasał Bernarda Sowiń 
•.kiego na 2 tygodnie aresztu. 

Oto fatalne sku tk i zbyt długich ogon 
ków. 

Jerzy Krzeckł. 

Śiii studenta na przejeździe kolejowym. 
• a M aa . _ „ f A Tragiczny powrót z urlopu. 

Z Soanowca donoszą: na dworcu Wolińska 
Wieczorem na przejeździe kolejo- ipatfla aa stopnia wagonu. 

Była bardzo piękna, z oczyma lśnią-
temi jak gwiazdy pod podłużnemi powie 
kami o zagiętych rzęsach, i z dziecięcą 
niewinnością uśmiechu warg. rozchylo
nych nad zębami mlecznej białości. Nie 
było nic doskonalszego ponad jej miękkie 
blade dłonie, świeże i lekkie, jak płatki 
róż... ponad drogie jej. maleńkie stopy, 
które ubierała w złoto lub srebro, gdy 
szła na dancing, a które lśniły i różowiły 
.'ie, jak muszle, gdy wychodziła z wody, 
yysmukła, złota, silna 5 gibka, tchnąca 
życiem, młodością i miłością. Była taka 
piękna! 

I naturalnie — pokochał ją dla jej 
piękności tylko. 

Trudno poznać serce i duszę kobiety 
f> podobnej karnacji. Pokochał ją. na 
pierwsze wejrzenie, opierając swoja wia
rę na iednem jej spojrzeniu, pokochał ją 
'do szaleństwa za cenę jednego pocałunku. 
1 ożenił się z nią, nie biorąc pod uwagę. 
*e podobna piękność jest narzędziem zgu 
i y i zatracenia. 

Poślubił ją w mniemaniu, że zapew
nia sobie na całe życie lei cenne posia
danie, a cieszył się tą własnością tylko 
w ciągu trzech pór roku zaledwie, od koń 
ca lata do połowy przyszłe! wiosny. 

Jakkolwiek była ifgo żoną, opuściła 

wym przy uliey Chemicznej w Sosnow 
cu, obok fabryki Babcock- Zieleniewski, 
miał miejsce nieszczęśliwy wypadek, 
któremu uległ 25-letni Tadeusz Duda z 
Sosnowca (średnia 15) student prawa, 
syn właściciela zakładu introligatorskie
go. Duda przechodząc o godzinie 10,15 
wieczorem przez przejazd został ude
rzony przez nadjeżdżający pociąg. Wsku 
tek silnego uderzenia doznał ciężkich 
obrażeń i krwotoku wewnętrznego. 

Ofiarę nieszczęśliwego wypadku 
przewieziono do szpitala miejskiego 
gdzie mimo usilnych zabiegów leks 
ikich zmarł o godz. 5-ej rano, nie od
zyskawszy przytomności. 

Nieszczęśliwemu wypadkowi uległa 
również mieszkanka Sosnowca Woliń
ska, urzędniczka kolejowa. Wolińska u-
legła wypadkowi na dworcu kolejo
wym w Katowicach w drodze powrot
nej do Sosnowca z urlopu wypoczynko
wego z Poznania. 

W chwili zatrzymywania się pociągu 

go. Dlaczego) D l i kogo? Ależ... bez 
powodu... dla przechodnia. Odeszła, jak 
odlatuje ptak — jeden z tych ptaków, 
których oswoić nie można, które uciekają 
gdy odemkną im klatkę, dlatego, że czują 
odrazę do więzienia, choćby miało złote 
kraty. 

Uświadomił to sobie, gdy po długich, 
bezowocnych poszukiwaniach natrafił wre 
szcie na ślad człowieka, który mu ja po
rwał, a którego już opuściła znowu dla 
innego. ę 

W ciągu całych lat dręczył się rodzą 
jem koszmaru, trapiony gorączką prze
śladowania, jej, chęcią zdobycia iei zno
wu, ukarania i zabicia jej. W międzycza 
sie jednak zdobił jej pokój kwiatami, tak' 
by mogiłę... odtrącał wszystkie pocieszy 
cielki, znęcone jego samotnością i bogact 
wem... Zamknął się w namiętnem rozgory 
czeniu wspomnień... 

Nigdy, nawet na chwilę jedną, nie 
pomyślał o rozwodzie, pomimo błagań 
matki i sióstr. Nigdy nie zniszczył testa
mentu, mocą którego przeznaczył wszyst
ko, co posiadał — swoje dobra, rucho
mości i nieruchomości — dla niestałej, u-
kochanej małżonki. 

Czas, który pogarsza dolegliwości fi
zyczne, a leczy rany serca, udzielił mu 
pewnego ukojenia, na dnie któreeo taiła 
się nadzieja, wzmożona jeszcze informa
cjami, jakich dostarczała mu agencja, o-

doznając dwukrotnego złamania ręki i no 
gi, złamania obojczyka i innych obra
żeń. Ofiarę wypadku przewieziono do 
szpitala w Sosnowcu, gdzie dokonano 

operacji. 

Warszawa. 14 września. Do proku
ratury S ą d u Okręgowego w Warszawie 
zgłoszona ma być osobliwa petycja 
mieszkańców wsi Tum Wielki pod Rem 
bertowem w sprawie dokonanego w u-
biegłym tygodniu na terenie tej wsi 
mordu na osobie niejakiego Czesława 
Zycha. Zych zamordowany został 

przez czterech Poniechurów 

w czasie bójki, wywołanej bez żadne
go powodu. Mord ten wywołał powszech 
ne oburzenie, tak, że jego sprawców 
omal nie zlinczowano. Obecnie na tere
nie wsi zbrano 300 podpisów pod pe
tycję do prokuratora warszawskiego u-
rzędu okręgowego, w której podpisani 
domagają się dla morderców kary śmier
ci. 

Łuck 14 wrześuia. Przed mniejwięcej 
miesiącem pojawiły się na terenie pow. 
rówieńskiego i zdołbunowskiego fałszy
we jednoilotówki, kolportowane przez 
mieszkańca Zdołbunowa, Drobnego Wa 
cława i jego żonę, których aresztowa
no i osadzono w więzieniu w Ostrogu 
Wraz z aresztowaniem wymienionych 
1 jeszcze paru osób, nie zlikwidowano 
jednakże cnlej szajki, a nie natrafiono na 
ślad zakonspirowanej fabryki fałszy
wych monet. 

Prowadzona w międzyczasie z całą e 
netgj* akcja likwidacyjna szajki fał* 
szerskiej d o p r o w a d z i ł a w tych dniach 
do pomyślnych wvników. Policja ś led
cza przeprowadziła niespodziewanie o-
negdajszej BOty szczegółową rewizję w 
zabudowane ch Próbnego Aleksandra 
zamieszkałego we wal Glińsk-Scmigrany. 
w pow. rówieńskim. Wynik przeprowa
dzonej rewizji był nadzwyczajny. W 

odnaleziono 

wykryto w stodole wieśniaka. 
słój proszku koloru białego i 1 kolo.u 
przezroczystego craz kawałek kompozy
cji. 

W szopie cbr.k stodoły znależiouo 
zakopane 190 i,i;uk fałszywych monet, 
oraz 8 kg, wycinków i 

resztek z blachy mosiężnej, 
pozostałych po wyciętych monetach* 
Prć-cz teg. znaleziono 3 paczki proszku 
białego, j:ik. wapno wiedeńskie, so'<?. 
chemiczne, oraz 1 młynek do podsycania 
ognia. 

W związku S powyższą rewizją i js)i 
wyniU?-.m; ares. towano 65-letniego Alek 
sandra i jeflf zonę 63-lctnią Bożennę. 

Na podstawie dotychczasowych wy
ników Uod/^wa ustalono, że głową szat
ki fałszerzy jest Paweł Kohut, pocho
dzący z Hcrburtowic na Śląsku Cieszyń
skim uraz jrgo kochanka córka aresz
towanego Drobnego. Mar ja Pomperowa, 
Kochankowie, za którymi zarządzono 
poszukiwania, wyjechali w ostatnim cza stodole Drobnego odnaleziono sztanc.r- I . 

służącą do wytłaczania 1-złotowych I M * , sic na tktlt, Fabrykowanie i puszczanie 
net. 3 maszyny do sztancy (prasy). 3 bu- fałszywych monet w obieg, datuje sią 
tclki nieznanego płynu chemicznego, 1 I jejzeze od maje b. r. 

Trup dziecka w wierzbie. 
17«letnią matkę aresztowano. 

Z Bydgoszczy donoszą: 
Pewien robotnik, znalazł w Grocho

wiskach Ks.. w przydrożnej, starej wierz 
bie zwłoki noworodka płci męskiej. O 
spostrzeżeniu swem doniósł chlebodaw
cy, który zawiadomił policję. W toku do 

chodzeń ustalono, że matką dziecka je*sł 
17-letnin Marta K. 

z Chmielowa pow. bydgoskiego. Przy 
znała się ona do porzucenia dziecka, 
które przyszło na świat nieżywe. 

Wierszowana apelacja. 
Fałszerz przed sądem. 

R A D I O - K Ą C I K . 
RASZYN, piątek. 

7.00 Srana) esasu i ple<i» ..Ki..i* ranni? wslajg 
torze". T,05 Gimnastyka. 7.20 Płyty, 7,30 Dtlert 
nik poranny. 7.35 Płyty. 7.52 Chwilka girpodnr. 
stwa il .mowniu, 7.5S Program na rlrtrń bietgcy. 
11.57 Syanal «r.a»u. 12.03 Płyty. 12.25 Przegląd 
prasy poUkiej, IS.ii Kom. meteor. U V. Płyty. 
U..'..' Płyty, 15,05 Wladomoiri bieia,re. 15.10 Kom. 
Państwowego Instytutu Ekap. 15.15 Płyty, 15,2r, 
Kom. gospod. 15.35 Płyty. 15.45 Chwilka lotnlrzi 
1 przeeiwguowa, 15,50 Płyty. 15,55 Chwilka mor 
ska i kolonjalłia. 16.00 Muzyka jrkka. 17,00 IV/. 
glsd wydawnictw, 17J5 Koncert wokalny. 18.15 
Odciyt p. t .Gospodarka drogowa w Polsce. 
18.35 Płyty. I V " Rotmaitoiri. 19,35 Program na 
dzień naatepny. 19.40 Na widnokręgu. 20.00 Kon
cert symfoniesny a . »tu<lja. W przerwach: • 
godz. 20.50 Dziennik wieeaortiy o godz. 21.00 
'„Weekend". 2200 Muzyka taneczna. 22.25 Wiado
mości sportowe. 22,3.i Komunikaty, 22.40—23.00 
Muzyka taneczna. 

Z Torunia donoszą: 
Niejaki Paweł Sprengel wystawił pe

wnemu kmiotkowi sfałszowane przez 
siebie poświadczenie sekretariatu sądu. 
Fałszerstwo się jednak wydało i Spren
gel stanął przed Sądem Okręgowym w 

Starogardzie, gdzie skazano go, jako 

recydywistę, na rok więzienia. 
Od wyroku Sprengel wniósł apela

cję, pisząc dość obszerny wywód ape
lacyjny w oryginalny sposób, mianowi
cie rymowanem pismem. Sąd Apelaeyj* 
ny obniżył Sprcngelowi kar^ do 6 i pól 
miesięcy więzienia. 

Każdy ptak ma swój szlak. 
Czajka z polamanemi skrzydłami. 

Z Gniewa donoszą: 
Strażnik graniczny Graniecki zna

lazł obok toru kolejowego w Gniewie 
czajkę z polamanemi skrzydłami, któ
ra rozbiła się prawdopodobnie o druty 
telegraficzne. Skrzydlaty ,,inwalida" 

miał na nodze pierścień 
iz napisem: ,VogeJwaj-<e Hositten Nr. 
88.221". W Bialawkach, również w ni
zinach nadleśnictwa, zabłąkał się u 
gospodarza Komorowskiego osłabiony 
szpak, mający na nóżce pierścień z na
pisem: \ o cl war te Rositen F. 
148.259".. Obrączki wysłano do stacji 
obserwacyjnej w R., położonej na mie
rzei Kurońskiej. 

Nizinny i chroniony przed wiatrami 
teren wzdłuż Wisły jest widocznie usta

lonym przez pewne gatunki ptactwa 
wędrownego szlakiem w czasie odlotów 
na południe. Większe ptaki, jak żóra-
wie. czaple i t. p. szybują w czasie je
siennych odlotów nad puszczą Tuchol
ską, która w danym razie zapewnia im 

największe bezpieczeństwo. 
W czasie wichrów i burz zaobser

wować można na moczarnych łąkach 
Borów olbrzymie stada tych ptaków, 
które, przerwawszy lot. wyczekują u-
stalenia się pogody. Obserwacja odlo-
ów ptaków wędrownych jest nie tylko 
ciekawa ale i pouczająca, przyczem pil
ny obserwator łatwo się orjentować 
może. jakiemi szlakami poszczególne ga
tunki kierują się podczas wędrówki na 
słoneczne południe. 

barczona obowiązkiem śledzenia wszel
kich miłostek, przygód i niepowodzeń 
hrabiny de Chaljeray. 

Życie przechodziło szybko, pomimo 
swej okrutnej jednostajności... czis ubie
gał w nieubłaganym korowodzie, ruchu 
planet — czas, który nigdy nie umiera, 
ale kolejno rozgniata wszystkie -tworze
nia na białoczarnei klawiaturze dnia. 

Pewnego wieczora hrabia de Challe-
ray uświadomił sobie, że zbliża się jego 
koniec... A wiec śmierć nadchodziła 
przed powrotem Solange. Niema jednak 
że rośliny trwalszej ponad nadzieję, roz
wijającą się w sercu ludzkiem. Myślał z 
mściwą rozkoszą, że ,.ona" powróci po 
jego zgonie... zazna skolei męki samotno
ści w tem samem miejscu, gdzie on tyle 
przecierpiał przez nią. Dzięki testamen
towi, który uczyni ia spadkobierczynią 
całego jego mienia, tutaj oddychać będzie 
duszną atmosferą starości... zazna żalu 
i wyrzutów sumienia, poznaiac trwałe u-
czucie człowieka, którego zdradziła... o-
płakiwać będzie wszystko, co być mogło, 
a z winy jej nie miało miejsca... Myśl ta 
zapalała płomień szlachetnesro odwetu w 
znużonem sercu, które zwalniało tempa. 

Myl i ł się jednak, ni- wiedząc o tem, 
że trzeba być predestynowanym do wyrzu 
lów sumienia, tak, iak rodzić sie trzeba 
poetą przez szczególny układ indywidua! 
nej wrażliwości ducha. 

Gdy Solange de Challeray dowie* 
działa się o spadku dla niej przeznaczo
nym, drgnęła pod warstwa tłuszczu, który 
pokrył jej kark, i obciążył linję owalu jej 
twarzy. Żałowała jednego tylko, że ,,gi-
golo', który porzucił ją dnia poprzednie 
go, nie mógł już dowiedzieć sie o tem, 
że był człowiek wierny je i do ostatniego 
tchnienia, kochający ją ieszcze poza 
grób. Ach ! spadło to na nią w sama po" 
rę, na schyłku okresu jej życia miłosnego. 

Bez wahania sprzedała swoie meble, 
odstąpiła mieszkanie, spakowała rzeczy i 
na wiosnę wpóciła do majestatycznego 
zamku, skąd uciekła na wiosnę, w zara
niu swej młodości. 

Odrazu zatroszczyła się o powrót do 
dawnych nawyknień. W oranżerii zarżą 
dziła, by w pokojach jej przywrócono 
daVne ozdoby kwiatowe. Zainstalowała 
się w swei sypialni z dreszczem zadowo
lenia i triumfalnej pewności siebie. De
lektował się nową przemianą swego ży
cia, atmosferą obszernego pokoju o mo
numentalnych oknach, w którym imponu
jące łoże wydawało się symbolem jej sen 
tymentalnej kariery, jakby umieszczonym 
na środku ookoiu. 

Nie brakło jej zajęć. Postanowiła prze 
dewszystkiem zarządzić zaprowadzenie 
ogrzewania centralnego. Był to ogrom
ny wydatek, ale ona była obecnie 
tak bogata! Procenty, nagromadzone w 
ciągu trzydziestu lat dozwalały iei na 
wszystkie zachcianki. 

Pamiętała również o biednych, i tak 
sowicie w dodatku, że stała się wkrótce 
przedmiotem szczególnego szacunku 
miejscowego proboszcza. Kilka razy na 
tydzień zapraszała go na obiad i udzie-
lałe mu fantastycznych zwierzeń o swo
jej przeszłości i zerwaniu z hrabią — mał 
żonkiem. 

— Rozstaliśmy się za obopólną zgo
dą, proszę księdza, a najlepszym tego 
dowodem testament mego najdroższe
go Arnolda. Szkoda, że nie mogliśmy 
zazm.ć szczęścia wspólnego... Bóg nam 
tego odmówił... 

Pzzy tych słowach wzdychała cięż
ko jakgdyby żałowała wielu rzeczy. 
W rzeczywistości jednak nie żałowała 
niczego. Piękna ongi, nieoorównana So
lange zachowała zmysł własnej korzyści. 

Oprowadzając oo swej posiadłości 
przyjaciółkę, przed którą nie miała ta
jemnic, odsłaniała przed nią. pokazu>ac 
jej aleje parku, swoje serce egoistki 
?awsze jednakowo lekkie i triumfujące. 

— Prawda — mówiła — jak piękne są 
te stuletnie, cieniste drzewa, kwietni
ki , pełne róż, nieskończone trawniki i 
ten bajeczny staw przy świetle księży
ca? Co za cudowne otoczenie dla mnie 
na stare lata! Ale gdy byłam młoda, 
moia droga, zdawało mi się, że umrę tu 
z nudów... Człowiek zmienia się scza-
sem. . każda rzecz na świecie ma właści
wa swą porę.... 

Tłum* L. M. 

http://li.rb.itc
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Pogromcy Europy w Królewskiej Hucie. 
W ę g r y 

W nadchodząc:} n iedzielę, 17 bm. rozegrany 
będzie w K r ó l e w s k i e j H u c i e m iędzypańs twowy 
mecz lekkoa t le tyczny P o l s k a — W ę g r y . Be 
(Izie to czwar te skole i spo tkan ie reprezentac j i 
obu państw. D o t j chczasowe t r z y spotkan ia 

wygra l i Węgrzy , 
Drużyna węg ie rska w l e k k i e j a t le tyce jes t 

jedną z potęg Eu ropy . Dowodzą tego j e j zwy

c ięstwa nad Czechosłowacją, I t a l j ą , F i n l a n d j ą 
Szwa jca r ją , a os ta tn i — nad A u s t r j ą i 
po ludn. N i e m c a m i , 

W ę g r z y p r z y b y w a j ą do Po lsk i w n a j s i l n i e j 
szym składzie, w l iczbie 23 zawodników. 

Punk tac j a w poszczególnych k o n k u r e n 
c j ach : 3—2—1 p k t . a sztefetach — 6 i 4 p k t . 
uzyskane 

nie startują w mistrzostwach. 
tego, że W a r s z a w i a n k a i CWS- wyco fa ł y się z 
r ozg rywek m is t r zowsk i ch . 

W t e j sy tuac j i odbędzie się odrązu spot 
kan ie f i na łowe o t y t u ł m i s t r za W a r s z a w y po 
między Po lon ją i gkodą. T e r m i n tego spo tka 
n ia nie został jeszcze wyznaczony. 

Do m is t r zos tw boksersk ich s to l icy w kon
kurenc j i d rużynowe j stanąć m ia ł y w t y m r o k u 

cztery zespoły; 
Warszaw ianka , Po lon ja , C W S . I Skoda. 

P ie rwszy mecz, Warszaw ianka—Po lon ja , od 
być KIĘ m ia ł w najb l iższą niedzie lę. 

Obecnie mecz ten został odwołany wobec 

Po biegu dookoła Polski... B B H 
Skuteczna pomoc P. WJwT 

Zakończony w ub. niedzielę ko la rsk i wyśc ig 
dookoła Po lsk i zo rgan izowany by ł p rzy w y 
datne j pomocy Państw. Urzędu Wychowan ia 
F izycznego i P. W . k t ó r y udz ie l i ł o rgan iza to 
rom subwencj i w kwocie 6,000 zł., a pozatem 

poleci ł swo im e rganom w terenie dostar 

czyć o rgan i za to rom pomocy na t ras ie poszczę 
gó lnych etapów. 

D y r e k t o r P U P W F u fundowa ł specjalną na 
grodę dla naj lepszego zawodnika , pos iada ją 
ce«o POS. Nagrodą tę zdobył Moczu lsk i z 
W T C . 

Zwycięstwo Szamoty w Paryżu. 
Wyeliminowany mistrz świata. 

W Paryżu odbyły się zawody ko la rsk ie za 
wodowców o u fundowany w r, b, przechodni p u 
liar Eu ropy . 

W f i na le s tawa l i d w a j F rancuz i , p r zy tem Gi 
r a r d i n d w u k r o t n i e pokonał Michard"a. 

O trzecie miejsce WOLCZJLI : Polak Szamota 

i W łoch M a r t i n e t t i . Zwyc ięży ł — Szamota. 
W zawodach t ych s ta r t owa ł równ ież 

m is t r z św ia ta , Scherens. Zosta ł on wye l im ino 
wąny w przedbiegach przez Francuza F a u 
cheux i Duńczyka Fa l k—Hansena . 

Sport w tctllcu słowach 
(—) Wczora j odbył się mecz p i ł ka r sk i po 

między m ie j scowym Rapidem a CracovU , za 
kończony zwyc ięs twem w stosunku 6:0 (1 :0 ) 

Zawodn ik po lsk i K i s ie l sk i zosta! zran iony w 
nogę, wsku tek czego po przerw ie opuści ł 
boisko i . . i i . i j . .! go inny r.awcdnik. 

( —) N u t le za ta rgu podczas n iedawnych za 
wodów spo r towych odbył się po jedynek na sza 
Me p ,:ui.;.i/.> m i s t r z e m Wąg ie r s p o r t u w ioś la r 
t-kiego Belą Sstcndym a mis t r zem Eu ropy Kai r 
K I R E M Spotkanie zakończyło się zran ien iem 
Sendy. Następn ie odbył się d r u g i pojedynek 
A n d r z e j a Szendy z m is t r zem E u r o p y Bor 
dayem. Pojedynek p rzerwano spowodu wyczer 
panią Szendy'a-

(—) W c z p r a j rozpoczął się we L w o w i e mif 
dzymias towy t u r n i e j t enn i sowy : L w ó w — P r a 
Ra, Harw Lwowa b ron i l i Hebda i W i t m a n -
H«b4» był w s łabej f o r m i e , Wczora jsze r o i -
y r y w k i zakończyły sie w y n i k i e m 1:0 d la P r a 

(—) W sobotę odbędzie się na boisku D O K 
» godz lp ją 16.8P m a c ; p i l a r s k i ( t o w a r z y s k i ) 
miedzy drużynami Hakoahu 1 Union -Tour lngu-

(—) N a 30 bm- i 1 paźdz ie rn ika wy jeżdża 
d rużyna pięściarska I K P do Mysłowic gdzie 
rozegra dwa lowarzysk io drużynowe macza 
pięściarskie o rgan izowane t okaz j i jubileuszu 
klubu 00 Mysłowice-

( T - ) Praco jub i leuszowego K o m i t e t u L K S - u 
posuwają się szybko naprzód. I m p r e z y sporto
we oraz uroczystości jub i leuszowe odbędą się 
na s tad jon ic ŁKS-u d e f i n i t y w n i e 15 paździer 
niko Prócz zawodów lekkoa t le tycznych bok 
•srsklch i turnieju tenn isowego, odbędzie się 
"'•<•/. huzeny miądzy J.KS-cm i warszawską Po 
łon j ą oraz mecz l igowy; Ł K S — L e g j a . 

( — ) M i s t r z o w s k i zespół Po lsk i w hazenic 
— Ł K S - wy jeżdża na 23 1 24 bm. do Bia łego 

s toku na zawody propagandowa, gdzie został 
zaproszony przez tamte jszą Jagie lor i ję , 

(—) Przew idz iany ka lenda rzyk iem Ł O Z L A 
na nadchodzącą niedzielę p ięc iobój kobiecy o 
mis t rzos two ok ręgu , k t ó r y m i a ł się odbyć na 
bo isku IKP- , nie dojdzie da skutku, g d y ł w 
przep i sowym czasie .... t a l . zgłoszone t y l k o 
dwie zawodniczk i ŁKS-u Kwaśn iewska i Gła 
żewska a wed ług r e g u l a m i n u może on być ro 
zegrany wraz ie udz ia łu zawodniczek cona j 
mn ie j dwóch k lubów-

(—) W dn iu dz is ie jszym od godz iny 9-ej ra 
no rozpoczyna ją się na kp r tach w Helenowie 
n ' i s t rzos twa tennisowe Lodz i . , zorganizowane 
przez Ł L T K z okaz j i j ub i leuszu 25-lecia- Roz 
stawien ie g łównych tenn is is tów zostało doko 
r.ane nas tępu jąco: w s ing lach panów: Stalarow 
J- — Pop ławsk i , w doub lu : Pop ławsk i , Je rzy 
S to la row — F e r s t e r B r a t e k w m i x c i e : J f d r z e 

i owaka J- S to la row—Pozowska— Po 
tenn is i s tów łódzk ich w m i s t r zos twa 
udz ia ł cz łonkowie rakiety Ł L T K , 
Union- r -Tour ingU/ 

( < - ) Wy jazd pJUsrakleJ reprezen 
po lsk ie j do R u m u n j l na mięazynar i 
n i a j z udziałem rapreząntocyj wojgft 
Jugosławii i Czechosłowacji w j 
( 23 , IX—1-X) dojdzie ostatecznie do skutku. 
W sk ład naszej drużyny wejdą m, in następu 
i-cy gracze: Kret , Gwaidzmeki , Rusinek, Oebu 
lak, Laso ta Ketz , Jezierski i inni- W iw iazku 
z powyżsżem zajdzie przypuszcza ln ie koniecz
ność zmiany ka lendarzyka r o z g r y w e k l i go 
wych-

Co zgotować *qtro wa obiad? 
Zupa kartoflana-
Karp smażony-
Kompol mieszany. 

biorą 
ŁKS-u i 

:ji a rmj i 
3wy tu r -

Kto zostanie mistrzem klasy B? 
Tabela grupy łódzkiej. 

R o z g r y w k i o m i s t r z o s t w o k lasy B . Ł Z O P N . 
zb l iża ją się k u końcowi . Obecnie weszły one w 
fazę r o z g r y w e k p ó ł f i n a ł o w y c h , k t ó r e m a j ą za 
zadanie wy łon ić spośród ośmiu walczących 

dwóch f i n a l i s t ó w . 
Bow iem do f i n a ł o w y c h r o z g r y w e k wejść m a j ą 
m is t r zow ie g r u p : k a l i s k i e j t omaszowsko— 
p io t r kowsko—ko luszkowsk ie j i pab jan icko — 
łódzk ie j . 

W g r u p i e ka l i s k i e j m i s t r z e m został k a l i 
sk: k l u b spo r towy i au tomatyczn ie wchodzi do 
r o z g r y w e k f i n a ł o w y c h . 

W g rup ie t omaszowsko—p io t r kowsko — ko 
luszkowsk ie j wa lczyć będą Lech ja (Tomaszów) 
Moszczenick i K S . (Moszczen ica) , Sk ra , Concor 
d ia ( P i o t r k ó w ) W g r u p i e t e j r o z g r y w k i są 
na ukończen iu , gdyż do w a l k f i n a ł o w y c h zo 
sta ły zal iczone p u n k t y uzyskane. 

w p ie rwsze j rundz ie r o z g r y w e k . 
W g rup ie pab jan i cko—łódzk i e j na tom ias t 

będą rozegrane wszys tk ie spo tkan ia . W g r u 
pie t e j zasz ły os ta tn io z m i a n y , gdyż nasku tek 
p ro tes tu I K P . Zarząd Ł Z O P N un ieważn i ł zawo 
dy H u r a g a n — I K P . nazaku jąc p o w t ó r n ą roz 
g r y w k ą . Zawody te odby ły sję w ub ieg łą n ie 
dzielę j a k o przedmeez spo tkan ia Poznań—Łódź 
i zakończy ły się zejściem d r u ż y n y H u r a g a 
nu z bo iska. 

Zawody t e znalaz ły s w ó j ep i log n a W y 

Jeden komunikat - sto wiadomości. 
Kto robi P. O. n . l 

wiadomości, że kancelapja K o m i t e t u znajda ' 
j e się obecnie w gmachu /Airządu m. Lodzi ł 
Plac Wolności nr- 14, I p ię t ro , p o k ó j nr . ' 
14 t e l . 218-03 

Sekretarzem K o m i t e t u jeet p Zygmun t 
Fo l t , refer.cn Wydz ia łu Prezydjaloego, k tó

r y w sprawach K o m i t e t u p r z y j m u j e codziea 
wio, x wy ją t k i em n iedz ie l i świąt, od godz. 
13 do 15, w soboty od godz- 11 do 13. 

M i e j « k i K o m i t e t W P i P W podaje do 
wiadomości, i e prawo przeprowadzania 
p rób o Państwową Odznakę Sportową dla 
wszystkich obywate l i m a j ą : 

1), Ośrodek Wychowania Fizycznego 
przy D O K . I V , k tóry przcprpwadzu p róby : 

dla pan i 
w pon iedz ia łk i i środy od godz. 16 do 19 
no bo isku WKS- w p i ą t k i od godzi. Ib* do 
20 w basenie w Zgierzu 

dla panów; 
wc w t o r k i i czwar tk i od godz. 16 do 19 na 
bo isku W K S . w p i ą t k i od godz- 18 do 20 w 
basenie w Zgierzu, 

2) Ł ó d z k i K l u b Sportowy, k tó ry prze
p rowadza p róby na »tadjonie przy a l Al 
Unji: 

dla pań s 
w środy i p i ą t k i o d godz. 17 do 18, 

dla panów: 
W środy i p io tk i o.L godz. L I I do 19-

\ 8) Tow. Gimnastyczne „Sokó ł " , k tóro 
przeprowadza próby na boisftu przy u l T y l 
NR i n r 7 ; w środy od godz. 18 do 20 w n ia 
.L / i -I.-. o d godz. 8 do 11 . 

4 ) K l u b Sportowy , , lk ; i i ie" , k tó ry prze 
p rowadź* próby nu bo isku przy u l Ogrodo-
' f C j n r 23a. ,. w 

paĄi 
w niedziele, od godz. 7,30 do 9, w środy od 
godz. 17 do 19- . • , , 

dla pąnó\o: 
w pon iedz ia łk i i p i ą t k i od godz. 17 do 19 
W n iedziela od godz- 7,30 do 9. 

W Mie j sk im Komi tec ie W T i P W aa do 
i i . i l jy . i . t bhmk ic ty Państwowej OdutaSki 
Sportowej w cenie 5 gr. za sztukę. 

dziale G ie r i D y s c y p l i n y Ł Z O P N i zostały 
z w e r y f i k o w a n e j ako wa lkower d la I K P . T a k 
że ostatecznie tabela g r u p y łódzk ie j uksz ta ł 
to wała się j a k nas tępu je : 

1) T U R . 18 34:14 
2) I K P 16 18:11 
3) H u r a g a n 16 23:17 
4) Sokół ( Z g i e r z ) 10 26:22 
5) K o l e j o w y K S . 10 1B;20 
6) Sz te rn 8 15:23 
7) Zjednoczone 5 12:37 

Wobec tego z g r u p y ł ódzk ie j do pó ł f i na lo 
wych r o z g r y w e k z a k w a l i f i k o w a ł y się T U R . i 
I K P , i oba t e zespoły w raz z Soko łem pab jan . 
i P T C , z g r u p y pab jan iek ie j wa lczyć będą o 
wejścia do f i n a ł u . 

Wobec konieczności rozegran ia sześciu spot 
k a ń f i n a ł o w e r o z g r y w k i p rzew idz iane są do
piero na koniec paźdz ie rn i ka i początek l i s to 
pada. 

250-CIO LETNIA BOCZNICA ODSIECZY WIEDNIA 
w „Orlęciu",. 

We wtorek, dnia 12-go września r. b. w lokalu 
przy ul. Piotrkowskiej 91, odbyta ale uroczysta aka-
demja, urządzona staraniem Zarządu Okręgowego 
Zjednoczenia Polskiej Młodzieży Pracującej „Orlę" 
z okazji 250-cio letniej rocznicy odsieczy Wiednia. 

Na program akademjl złożyło si« okolicznościo
wo przemówienie p. Szuberta oraz cześć koncerto
wa 1 deklamacje, które wygłosił p. Gralak. Akadem 
ję zakończono odśpiewaniem „Roty", Sala Stow. 
..ORLE" z trudnością pomieściła zebranych członków 
i sympatyków „Orlęcia". 

Należy z uznaniem podkreślić żywotną działalność 
Stpw, „Orlę", które doceniając znaczenie rocznicy, 
pierwsze z pośród licznych stowarzyszeń urządziło uro 
czysty obchód z tej okazji. 

„NIECH *YJE WOŁNOSC" 
na ekranach kino • teatrów „Metro" 1 „Adria". 
Nowy film dźwiękowy łtene Clair.a jest ruwule 

-N.UILY 1 ORYGINALNY,jak wszystkie poprzednie („Pod 
dachami Paryża", „MUJon" 1 ln.) 

Clair, który jest nietylko filmowcem, ale 1 litera 
tem, napisał do tego filmu scenariusz, nicpozbawiony 
głębszej myśli z domieszką gryzącej satyry. 

Na ldeologji CUir.ą znać duły wpływ Erenburga. 
z tą jednak różnicą, ze to same negatywne tezy 
przeprowadza francuski rczyaer na wesoło, • rosyj
ski pis.,r/. ne smutne, i 

Obaj dochodzą 
do identycenego wniosku — 

wszystko na świecie jest bluffem, wszędzie rządzi 
wszechwładna obsługa. » nawet pieniądz, KTÓRY jest 
motorem działań ludzkich, ma wartość względną 
Jedynie. 

Na tej kanwie Clair rossnuł motywy kinowe, ope 
i-iijuf- z. równą zręczności, efektami optycznemi i 
stuchoweml DJalogl ograniczone s . do minimum. 

Większość scen rozgrywa sic w Imponujących, na 
wskroś nowoczesnych gmachach fabrycznych. 

Każda prawie scena ma dowcipną „pointę" saty 
ryczną albo przynosi niespodziankę, polegającą na 
rozmyślnym odekoku od szablonu. 

Zespól artystów — niezrównany. 

Jednodn iowa wycte«zka 
do Warosawy.*^. . 

O - W n a j b l i i . i ł W«d>ieJe. i n . 17. V n»- M . i -
SRY oddział W»K*oi)i- L i t . Cook organizuj, j f d n . -
(laiowa wycieczkę do Warszawy 

Wyjazd nastąpi z Łodzi o godz. 7 28 z 
dworca kaliskiego, powrót z Warszawy o Jedz. 
23-ej. , ' 

Przejazd w obie strony wynosi Zł . 10.— 
Bilety nabyć można w biurze Wegons-

L i t . Cook (Piotrkowska 64) w godzinach urzę-
d o w f ł k 

UJgowy prze jazd do Krynicy. 
W sobotę., dn. U b. to. odbędzie się ulgowy 

przejazd do Krynicy. 
Odjazd nastąpi w sobotę o godz. 21,40 

t dworca fabrycznego, pociągiem bezpośrednim. 
Miejsca r e z e r w . w a n * 

Przelazd wynosi kl. I I I — zł. 22,80, kl. I I 
— zł, 34 20. 

Bilety nabyć można de piątku godz. 20 ej 
w biurze Wagons-Lts Cook (Piotrkowska 64). 

Zycie ekonomiczne. 
BAWEŁNA. 

A'ou.v Jurk, .14 uirteinia. Loco wrzeełot 
9.12. październik -J,13; lUłopaii V,26. 

Nouy Orlean, li września. Notowań biak b\v< 
worlu przeszkód atmosferycznych. 

Liverpool, 14 września. Locb 5,36; wrzc-si-• 
5.22; październik 5,22; lutopad 

Ł'gi;-sfca, li września, Loco 7.10; pażdzirrni 
6.73; listopad 6,84; styczeń 6,95. 

Brema, 14 'trześnia. Loco 10,17; jażdziernil 
9.9f<: grudzień 10.18; styczeń 10.25 

Waluty, dewizy i akt** 
na giełdzie warszawskie 

L O N D Y N I & O W Y JORfc. -r- SŁABSZE. 
Na zebraniu giełdy pieniężnej zaznaczyła • \ 

ałabszu tendencja. 

Z M I E N N E USPOSOBIENIE D L A U 8 T ^ ) W 
ZASTAW NYC"!H. 

Dział prywatnych papierów lokacyjnych cecho
wał nastrój niejednolity, obroty były ografliczo. 
iie. ' >> 

PAPIERY PROCENTOWE. 
Pr tn jowa Pożyczka Dolarowa, eerja I I I 48 .35; 

Preinjowa Pożyczka Inwefefycyjna *er. UC.50; Pań 
słwowa Pożyczka Konwersyjna 1924 r. 62 { Kon. 
wersyjna Pożyczka Kolejowa 1926 r. 46.50; Pozy-
czka Sial.ilizacyjna 1927 r i 5243; Pożyczka Kole-
jowa 102,00; 7 proc. Listy Zastawne Banku Rolne
go 85,25; .: proc. Listy ZaaŁawmc Banku Rolne.n 
94.00; Listy Ząslęwne Banku Goep. Kraj. I I en, 
83,25; Listy Zęitawne Banku Gosp. Krsj . I em 
94.00; Obligacje iftinunalnc Banku Gosp. Kraj 
I I em. 83.25; Obligacje Komunalne Banku Gotp 
Kraj. I em, 94,08; 4 i pol proc. Listy Zastawn.-
Tow. Kr. / u m U. w Warszawie 44,50 ; 4 i pół 
proc. Listy Zastawne Tow. Kred. m, Warszawy 
53,50; 3 proc. Listy Zastawne Tow, Kred. tn, Wnr. 
szawy 44.00) 6 proc Pożyczka Kwnweraylna ir. 
Warszawy 1926 r- 39.80. 

A K C J E — U T R Z Y M A N E , 
Małe obroty i spokojne uspotobienie cecho

wało zebrąuic giełdy akcyjnej. 

KURSY AKCYJ. 
Bank Polski 82,00; Lilpop 11.10. 

G IEŁDA ZBOROWA 
Jf tARSZAWSKA I POZNAŃSKA. 

Warszaw/a, 14 września. Urzędowa ceduła Girł-
dy Zbożowo • Towarowej, psaenica lednolśt. 748 
gl 2 2 , 5 0 - 2 3 . 5 0 1 pszenica zbierana 737 gl 21,50— 
22,50; jęezndeń browarniany 684 gl 15,50—16.00; 
groch polny i workiem 21-00—23.00. Usposobie
nie spokojne. 

Poznań, 14 września. Urzędowa ceduła Giełdy 
Zbożowej i Towarowej w Pognaniu. Żyto 15,00: 
pszenica 21 ,00 ; żyto na odraiermych warunkach 
14,75—15,00. pszenica 20.50—21.00 męka żytnia 65 
proc. i workiem 22,50—22,75; męka pszenna 65 
proc z workiem 3-1,75—36,75. Ogólne usposobię, 
nie spokojne. 

Co 9 * i po pracy rozwtscK? 
Teatr Kameralny — Rozkoize ojcostwa. 
Teatr Popularny — Towarzysz Pancerny, 
•\ Iliami ir a — O zatnę rzy białe? 
Adria — Niech żyje wolność. 
Cnsino — T u r b i n . 50.000. 
T O R - , — Matki dr. Fu Maaczo. . w 

" Czary -— Romeo i Julcia. 
Capitol — Demon wielkiego nn.i.tą. 
Grand Ki i o. — Crzedi miło i i i 
Luna — Młodość na zamówienie. 
Metro — M . d i żyje wolność. 
Pałace — Zgubny <z«r. 
przedwiośni. — Liljanks chce sig RUZWI< • 
Rakieta — Czar jej oczu. 
Stylowy — Pod twoje obronę. 
Stztuka — Mężczyźni tę je j żjciu. 

• # l f . i j | f W I N S Z U J E M Y 

Julro: f- 'avji. 
Wschód słońca 5.07. 
Zachód - - 17.56.. 
Długość dnia 12 49. 
Ubyło dnia 3.56. 
Tydzień 37. *" 

PEŁNA TABELA W Y G R A N Y C H X X V I I 
POLSKIEJ L O T f R J I PAfSbTWOWrTJ. 

W c z o r a j , w szós tym dniu ciągnienia 5-ei 
k lasy . ' / -c i polskimi ło te r j l paristwoowe). wy-
Crane padły na numery następujące: 

18 000 zł. na Nr. 84467 
P. S000 z ł , na N-ry 37290 74678 89188 

130000. 

7 ^ , , ^ ? i 0 0 0
 z f - n a N - r v 1 3 0 3 2 3953 57483 62429 

146710 8 4 0 3 5 9 6 W 5 1 , 2 4 4 0 1 1 9 9 8 5 1 3 4 0 1 9 

»TE£ W t t l N ' r y 4 4 3 3 W 7 3 13692 23366 
2j'm 280S5 29515 33467 36018 36878 41267 
41689 43774 49597 63134 65417 69072 69359 
W86J 72204 72631 7626i 76945 80402 64015 
S592J 87985 90878 94954 97462 110665 114258 
113636 136762 138802 138844 140069 149467, 

Po 260 / I . HM N- ry : 
33 34 63 114 58 305 45 620 27 708 97 810 11 

208 978 J624 2090 125 506 61 96 675 73T • 68 
M 5 6? 67 3004 35 .38 57 162 205 7 40 87 357 78 
81 34 571 91 656 777 813 78 919 48 63 4275 .188 
562 640 73 784 852 SO 909 55 5043 149 293 327 
65 416 18 S9 95 542 644 754 924 6007 194 256 i 
390 613 782 7034 216 374 575 702 8 918 8274 492 I 
567 69 665 59 730 63 915 9128 291 687 709 8901 
918 96 10511 33 90 866 11133 206 416 28 .36 588 
609 27 776 82? 938 12147 82 297 457 566 94 609 
769 74 863 13034 94 106 52 208 S4 560 77 672 78 
760 942 14095 279 366 78 448 525 67 70 939 
15136 2S4 324 417 815 67 7S 16216 607 729 9 2 4 
17031 118 235 480 515 77 651 62 18524 607 48 
839 94 19174 301 97 439 5.30 66 98 2033 539 606 
34 78. 756 a * 21031 409 15 46 86 563 67 609 22 
49 56 797 989 22058 77 80 106 9 73 122 12 344 
522 204 7g 655 700 36 66 611 23257 329 719 620 
24 902 12 24031 51 236 512 38 642 82 744 818 30 
902 51 70 95 25119 83 250 72 307 403 20 50 
26109 61 385 422 74 502 85 604 789 808 27058 
116 201 7 383 670 722 896 933 58 70 28124 334 
41 540 67 605 47 90 721 804 29082 207 39 88 32} 
50 69 506 76 9(5 98 639 710 14 902 35 36279 99 
375 RS 473 818 28 84 913 91010 788 869 933 
32002 112 34 285 306 69 75 431 584 743 60 840 
45 59 79 990 33023 56 59 136 76 90 225 66 430 
706 S30 34036 182 289 332 609 W 3 43 59 36289 
429 32 633 759 88 908 36905 87 343 439 37096 
232 76 356 468 747 954, 

38315 65 519 51 708 44 834 920 39052 80 9S 
122 219 31 65 95 566 95 864 80 934 40057 342 
41012 133 58 213 509 871 963 42639 7.38 848 96 
43090 177 205 86 416 36 563 90 729 54 89 871 
905 14025 250 425 70 71 675 700 86 835 60 909 
91 45002 42 IS9 211 761 976 79 46050 100 57 233 

613 17 72 T78 927 47035 120 67 229 396 411 529 
644 48 757 T7 48026 51 13/ 301 58 401 21 721 
866 934 40316 411 J4 4p 48 561 w w, .v> 50455 
809 43 68 952 51183 2Q5 750 976 9? 52O0J 97 
157 273 356 61 63 88 405 74 723 919 75 53056 
232 44 89 326 76 84 478 83 589 633 730 849 69 
54076 106 270 71 489 500 7 75 654 779 836 41 
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586 684 725 918 22 56032 66 322 36 450 592 616 
21 56 776 80 93 813 62 935 63 67130 43 47 247 
72 363 461 519 59 73 58058 255 62 73 444 507 
6|Q U 45 73 760 86j3 96 75 83 89 59027 60 95 
152 87 89 472 510 751 54 906 75 60026 27 29 
63 174 387 98 456 565 762 78 822 72 941 51 
61127 44 74 0? 634 678 736 818 27 72 62190 
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5)6 674 758 628 55 9S9. 
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78074 337 73 423 619 79157 236 70 76 334 575 
896 916 35 90 80103 4 09 533 602 13 27 701 29 
206 42 81060 316 70 579 606 80 736 859 73 908 
32 42 82001 75 87 J62 200 301 3 613 762 635 
•>3i«8 42 174 246 421 59 5S7 89 637 723 72 818 
84309 65 77 428 30 31 547 87 609 894 65208 527 
631 86050 136 .361 587 652 6 7 80 1 82 975 84 
67006 17 86 180 223 72 621 29 730 70 88008 154 
524 51 619 40 63) 916 36 69 89031 4? 90 106 60 
243 302 5 498 510 642 768 813 97 S00I7 93 223 
34 43 85 422 603 32 722 91063 203 468 640 67 
755 73 92022 206 .365 654 769 993 93036 82 105 
239 63 351 57 543 77 93 543 94 769 817 979 
94200 302 29 484 641 72 741 43 67 95001 2 34 
38 230 340 58 627 31 89 871 96022 224 334 85 
515 17 41 668 874 97)13 65 377 420 92 699 815 
917 5? 72 98207 61 99 482 707 28 837 903 04 
99013 93 115 73 960 602 24 514 97 794 160013 
116 73 348 573 867 957 101063 151 339 52 510 
29 687 776 834 945 102130 84 218 329 514 87 
689 919 61 82 103005 97 174 224 332 435 SI 96 
624 701 22 104090 127 233 89 318 495 571 709 
25 98 847 105069 206 395 416 48 59 667 726 832 
920 90 106031 57 69 151 52 53 71 459 598 626 
935 107167 284 340 408 75 526 646 51 95 745 53 
863 85 904 32 66 108009 184 237 455 584 826 98 
946 109139 53 80 313 597 609 14 32 92 711 20 
820 37 110064 65 162 96 338 453 77 632 702 812 
41 908 74 111143 62 504 33 609 34 822 67 92 

112026 44 48 200 2 368 426 516 605 13 14 724 
841 113103 60 84 302 405 52 659 97 838. 

114030 38 99 119 49 70 3?1 2p 828 33 62 933 
115052 68 J22 62 246 40g 780 852 920 51 116027 
J01 04 572 682 7J1 16 31 117287 454 777 118052 
103 17 540 70 024 119034 116 43 70 232 62 437 
42 599 614 79 7j» 845 966 120106 33 41 281 332 
57 72 i..s 733 121201 SS 94 320 689 795 802 939 
122188 410 48 80 97 545 866 81 9* 976 1230)7 
J40 208 77 346 418 64 509 666 731 83 628 912 
124109 07 379 708 815 22 125059 60 91 283 449 
513 690 808 997 126062 372 436 535 63 761 8ó 
814 979 J27059 147 315 70 505 J5 40 672 816 49 
959 128642 64 336 478 737 61 844 996 129011 34 
454 76 80 617 628 85 770 83 800 77 957 64 65 
130176 259 82 368 450 525 83 98 716 980 131001 
564 830 82 132067 1Q$ 48 255 68 455 541 o-il 
740 71 964 83 91 133159 279 300 ?9 453 556 648 
1.34061 95 262 306 28 88 697 786 818 981 135013 
292 438 557 69 635 740 838 99 980 136159 204 
806 477 660 72 707 871 047 137030 48 127 72 
362 96 759 864 138069 253 68 48S 540 664 618 
42 58 67 990 18 72 83 139074 158 316 50 63 580 

38 78 474 554 671 640 14036 75 114 26 78 413 
547 661 782 969 841 15062 302 48 59 074 823 
952 83 84 16127 638 85 7)3 884 17C10 15 228 45 
730 16152 299 365 442 57 616 741 965 J9J45 89 
93 375 406 6 91 588 621 743 938 20070 87 363 
374 726 58 881 96 925 26 21097 315 535 640 57 
79 689 967 22040 141 60 228 44 51 448 69 576 
638 97 786 328 915 23 32 23001 401 3 630 82 
809 78 84 24003 10 43 100 65 252 331 71 442 
569 628 47 720 845 981 25015 35 52 77 256 351 
432 506 35 733 85 824 26064 113 34 43 70 479 
90 649 64 27009 154 84 2,36 373 407 8 545 612 
774 934 28016 97 359 495 531 618 26 58 67 99 
701 22 881 29042 24 9393 456 79 556 737 97 
30011 53 194 529 604 730 35 644 89 3 H 7 3 307 
437 688 710 818 35 45 87 913 29 63 79 82 32005 
34 147 74 720 876 924 60 33246 433 51 603 70 
616 41 957 34291 325 27 78 85 442 722 35255 
307 49 400 41 559 68 614 803 11 950 67 36325 
420 5 i9 689 97 763 911 37146 59 327 72 474 543 
(13 730 825 98. 

38304 351 -145 617 839 907 64 78 39042 66 
68 272 491 577 613 40231 338 90 495 576 63 84 

H»JS°.2*5" mS?.S*U*Ji\*& &3 251** « * « M *W 374 404 521830.42027 239 82 906 13 57 14105) 14) 325 '40 66 76 486 6331 
781 807 9 912 85 142057 220 449 5167 36 934 5 ! ' 
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145202 30) J8 4 U 54(5 643 767 8 ) 3 908 146022 
98 204 20 28 425 639 892 969 ?1 89 1*7119 351 
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92 151014 289 328 70 92 44S 514 42 728 59 89 99 
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154022 333 795 S86, 

C I Ą G N I E N I E P O P O Ł U D N I O W E . 
HLOflfl zł. na Nr. 101121 
Po 5000 ft, t|a N»ry 802S9 151562, 
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Szwajcarja — ulubienica królów. 
i ™ Koronowane osoby na wilegjaturze. • 

Szwajcaria stanowczo wywiera sil
ny wpływ demokratyczny na wszyst
kie wysoko postawione osoby, jak rów 
nież na byłych monarchach Europy. 
Niedawno w pięknych Alpach odpoczy 
wał car bułgarski Borys, obecnie zaś 
mieszka tam jego ojciec, były car Fer 
idynand; czwarty z rzędu niepanujący 
monarcha, mieszkający w tych samych 
pokojach hotelowych. 

Przed nim hotel gościł byłeło suł
tana Abdul Medżyda. byłego kedywa 
egipskiego Aftbasa-Hilmi i ex-króla hisz 
pańskiego Alfonsa XII I . Ferdynand ko-
Jburgski. ongiś władca ściśle przestrze
gł. jacv etykiety dworskiej, oczywiście 
ier. iz zaraził sie 

duchem demokratyzmu 
obecri^i epoki i stał sie takim samym 
dcmokiata jak i jego svn car Borys. 
Car Ferdynand nic lubi wspominać i 
mówić o swem byłem stanowisku, to 
też gdy zajechał do hotelu portier po
wiawszy go '.przywitał go słowami: 
v — Wasza Wysokość! 
' Bvłv moi.tarcha zaklął: 

— Do di.lbła z wyso&oścfą! Dla 
wszystkich mtfm być hrabia Morandi, 
w nrzeciwnym razie —rwyjeżdżam! 

Przed swvm przyjazdem do Szwaj
carii Ferdynand zwrócił sie 'do przeby 
waiacego tam przyjaciela z prośba. 
abv ten zamówił dla niego apairtamcn-
ta. Po kilku dnkreh. gdy ów przyjaciel 
kapał sie. Wbiegł zażenowany lokatf i 
jfnajmił. że Jakiś okrutny pan 

z niebywale długa broda ' 
czeka na niego w ancie Był to Fer
dynand, który nie mogąc znaleźć hotc 
lu z przeznaczonym dla niego pomie
szczeniem zmuszony był zwrócić się 
osobiście do swego znajomego. 

Będąc zamiłowanym amatorem 
przyrodoznawstwa, były car posiada 
na swym zamku w Bawarii przepiękną 
kolekcje żywych ptaków, sprowadzo
nych z całei Europy oraz motyli. Dla 

•uzupełnienia swych zbiorów, były 
władca Bułgarii obecnie udaje się w 
góry w towarzystwie zmamych prze
wodników. 

Słowem Szwajcaria jest punktem 
zbornym wszystkich monarchów. Od

wiedził ją ostatnio również sułtan ma
rokański, zwiedzający kraj autem ze 
swą liczna rodziną i świtą w malowni
czych strojach* książę Mikołaj rumuń
ski, skromnie mfeszkający w Lozan
nie, gdzie demokratycznie miesza się 
z kosmopolitycznym tłumem tego mia
sta. W Montreu spotkać można Arna-
nullaha byłego króla Afganistanu z ro
dziną, którego bardziej interesują ką
piele, niż zdarzenia polityczne swej 
ojczyzny. Wreszcie, pod Zurychem 
mieszkała królowa Helena rumuńska, 

rozwiedziona żona króla Karola. 
Tam z jej pobytem wiążą się bardzo 
smutne wspomnienia z czasów panień
skich — gdy razem z rodzicami królem 
Konstantym i królową Zofią-, brnąc co
raz bardziej w troski materialne, zde
cydowała się zostać żoną Karola ru
muńskiego. 

J. K. 

Zaszczytna walka Anglików z potworną chorobą. 

10 miljonów trędowatych chodzi po świecie 
Czy system izolacyjny jest potrzebny? 

Są ludzie, których choroba za życia 
wykreśla z liczby żyjących i skazuje na 
dożywatnie więzienie ? — Ci ludzie — to 
trędowaci. Jest ich na świecie 

około dziesięciu miljonów 
to znaczy mniej więcej tyle, ile wynosi 
trzecia część całej ludności Polski. Ofi 
cjalne statystyki mówią wprawdzie tylko 
o 4 miljonach ale nie obejmują one wszyst 
kich krajów, w których trąd jest roz
powszechniony, a ponadto obserwacje z 
lat ostatnich (Muir, Rose) wykazują, że 
w Azji i Afryce na każdy wypadek tej 
choroby, stwierdzony i zarejestrowany, 
przypadają, co najmniej, dwa. wypadki 
niezarejestrowane. Prawdopodobnie za
tem podana liczba dziesięciu miljonów 
jest jeszcze zbyt mała. 

Organizm ludzki źle znosi 
silne wahania temperatury. 

Amerykański uczony profesor John 
Jacobson zajmował się szczegółowo 
kwestją działania wpływów klimatycz 
nych na psyche człowieka. Doszedł on 
do sensacyjnego wniosku, że każda ra 
sa 

ma specyficzna temperaturę. 
w której się najlepiej rozwija i wykazu 
je maksimum stron dodatnich. 

Naprzykład obywatel Ameryki Pół
nocnej czuje się najlepiej w temperatu 
rze około 15 stopni Celsjusza, gcTy tym 
czasem mieszkaniec Ameryki Południo 
wej potrzebuje co najmniej 24 stopni. 

Obywatel północnej Europy zadowal-
r.ia się 13 stopniami, gdy tymczasem 
południowiec rozwija maksymalną 
energię dopiero 

przy 27 stopniach ciepła. 
Profesor Jacobson stwierdził dalej, że 
organizm ludzki źle znosi silne wahania 
temperatury i reaguje na nic przezię
bieniami i innemi chorobami. Zmiany 
temperatury odbijają się nawet na 
wewnętrznern wydzielaniu i mogą 
sprzyjać rozwojowi poważnych cho
rób. Wiele chorób sezonowych przypi
sują lekarze wyłącznie tym wahaniom. 

Kon res lekarzy — przyjaciół wina. 
Rehabilitacja szlachetnego trunku. 

Obecnie obraduje w Bordeaux kon
gres francuskich lekarzy — przyjaciół 
wina. Założycielem i inicjatorem tej ak 
cji francuskiej medycyny jest Ar. Sy
ta ud i prof. Portmann. 

Wędrówki z żywym ciężarem, 
Z p l e c ó w d o k o ł y s e k . 

U ludów pierwotnych jak dawniej 
tak i dzisiaj matka z niemowlęciem nic 
rozstaje się wcale. 

Podróżnik angielski Norbert Jac-
ques pisze bardzo plastycznie o czar
nych matkach. U ludów na wyspach 
Polinezyjskich i w Afryce dzieci stale 
przylepione są do matki, jak gdyby z 
nią zrośnięte. Gdy matka załatwia spra 
.wy domowe lub gminne, gdy wędruje, 
gdy bierze udział w tańcach kiedy za
jęta jest u pracodawcy europejskiego, 
zawsze i wszędzie jest 

obwieszona dziećmi niby kangur. 
Inny podróżnik afrykański opowia

da: 
Spowodu rozwiązania żony czarne 

go tragarza, ekspedycja zatrzymać mu 
siała się na jeden dzień. Następnego 
dnia położnica z dzieckiem na ramie
niu odbyła już czterogodzinny marsz 
.wrśód tropikalnego upału. Naogół 
.wszakże kobiety ludów pierwotnych 
nie sadzają dziecka ani na ramieniu, ani 
na ręku, lecz na biodro. Tak robią m. 
In. kobiety szczepu afrykańskiego Pig
mejów, które dla ułatwienia sobie pra 
'cy przywiązują w dodatku dziecko 

sznurem do swego ramienia. 
Więcej postępową formą noszenia 

dziecka jest umieszczanie ich na ple
cach. Norbert Jacąues opisuje sposób 
noszenia dzieci u pewnego szczepu mu 
rzyńskiego w południowym Sudanie: 

„Widzi s;g tutaj dzieci, siedzące na 
plecach matki z rozkraczonemi powy
żej bioder nogami, niby na koniu. 
Przed deszczem i słońcem chronią je 
wydrążone dynie, z których wygląda
ją tylko 

rączki i nóżki dziecka. 
Kiedy jednakże nauczono się wyra

biać tkaniny, matka umieszczała dzie
cko w chuście, którą zarzuciła na ple
cy, podwiązawszy pod brodą, lub też 
sadowiła je w worku, który również 
nosiła na plecach. U Indjan amerykań
skich matki również nosiły dzieci swe 
na plecach, a podczas koczowania tak 
że wszelki sprzęt domowy, jako jego 
właścicielki. 

W miarę zajmowania przez ludy ko 
czownicze stałych siedzib ustało także 
noszenie dzieci na plecach, a matki po
wierzają je kołysce lub wózkowi dzie
cięcemu. 

Powrót z Dalekiego Wschodu. 

Do Anglji powrócił wspaniały okręt . lotnisko ..Hermes" który od dwóch lat 
przebywał na Dalekim Wschodzie, pilnując podczas zatarga japońsko - chińskie

go interesów brytyjskich. 

Redaktor naczelny: Franciszek Probst 

Kongres postawił sobie przede-
wszystkiem jako cel odrobienie fałszy
wej opinii, która zarzuca współcze
snym lekarzom jakoby Gyli chwiejni w 
swoich zapatrywaniach raz pochwa
lając i zalecając konsumcję wina, raz 
wyrzucając je poza nawias zaleconego 
spożycia. Powodem tego zarzutu był, 
jak twierdzi kongres, profesor Bou-
chard, który w roku 1880 zadzwonił na 
alarm, rozgłaszając i uzasadniając 

szkodliwość wina dla organizmu. 
Opinja ta jednak dotyczyła Jedynie fał 
szowanych win, które w tym okresie 
ogromnie się rozpowszechniły spowo
du dotknięcia winnic zarazą phyloksc-
ra, nie miały zaś mieć zastosowania 
do oryginalnych, gronowych win. Ge-
neralizacja jest jednak stałą cechą o-
pinji publicznej, to też zostało to przez 
nią zrozumiane jako potępienie wina w 
ogólności. Nad odrobieniem tego mnie
mania pracuje obecnie kongres leka
rzy — przyjaciół wina. Prace jego 
dzielą się na badania chemicznej, fizy
cznej i biologicznej natury. Te ostatnie 
są oczywiście najszczegółowiej opraco 
wywane. Zostały wygłoszone rozliczne 
referaty, jak np. „Rola profilaktyczna 
wina", „Wino a medycyna", „Wino ja
ko czynnik odżywczy dla dzieci", wre 
szcie „Przychylne stanowisko francus
kiej medycyny wobec wina". Pozatcm 
kongres zajmuje się 

praktyką produkcji wina. 
Zwiedza piwnice wszystkich wielkich 
firm w Bordeaux i prawdopodobnie 
podkreśla tem swoje przychylne usto
sunkowanie się do konsumeji wina. 

Nie trzeba dodawać, że kongres le
karzy przyjaciół wina zainteresował 
poważnie wszystkich producentów i 
właścicieli winnic, którzy starają się 
jaknajgościnniej podejmować jego człon 
ków, rozumiejąc, że ich przychylna o-
pinja może bardzo poważnie zaważyć 
w tej rozpowszechnionej dziedzinie 
francuskiej produkcji. 

Podsłuchane. 
POŻEGNANIE. 

Salomonowicz wyjeżdża w drogę. Na 
dworcu żegna go żona: 

— Adolfie czy aby będziesz mi wier
ny? 

— Jakie z ciebie dziecko — odpowia
da mąż — czy ja jestem prorok, czy co? 

„ŚPIEWACZKA". 
Panna Kuperman skończyła £piew 

wielkiej arji operowej. Dumna matka rze 
kła do gości: 

— Ten głos moja córka odziedziczyła 
ode mnie. 

— Może pani dziękować Bogu, że go 
się pani tak łatwo pozbyła, — odparł 
szczery gość. 

Trąd znany był już w głębokiej sta
rożytności. Obecnie choroba najbardziej 
rozpowszechniona jest w Indjach, Egip
cie, południowym Sudanie, Nigerji i 
Ugandzie, następnie na wyspach austra
lijskich. W Eropie najwięcej wypadków 
spotykamy w Turcji, Grecji oraz w 

Szwecji i Norwegji, 
pozatem trędowaci są w Estonji, na Wę
grzech w Jugosławji, Italji, Hiszpan ji i 
Portugalji. 

Z niebezpieczeństwa, jakie przedsta 
wia trąd dla otoczenia, zdawano sobie 
sprawę od niepamiętnych czasów, trędo
waci bywali też zawsze wyrzucani 

poza nawias społeczeństwa. 
W dzisiejszych czasach wszędzie tam. 

gdzie są trędowaci, opiekuje się nimi 
państwo. Istnieją specjalne zakłady, od
powiednio urządzone, t. zw. leprozorja, 
w n!czem nie przypominające ciasnych i 
zapowietrzonych szpitali średniowiecz
nych. Każdy chory, po urzędowem 
stwierdzeniu choroby przez lekarzy, zo
staje umieszczony w takim zakładzie, 
znajdując w r im należytą opiekę, cza
sem nawet 

pewien komfort życiowy. 
Niestety, w najlepiej urządzonem lepro-
zorjum niczmiennem pozostaje dla chore 
go właśnie najgorsze: zerwanie wszelkich 
stosunków ze światem zewnętrznym oraz 
straszna świadomość, że tak ma być aż 
do śmierci! 

Tak jest w Europie W Azji i Afryce, 
w kolonjach europejskich, niedawno je
szcze mało się troszczono o trędowa
tych tubylców Istniały wprawdzie gdzie 
niegdzie osiedla — szpitale izolacyjne, 
ale o plancwem zwalczaniu zarazy nie 
było mowy. Dopiero około roku 1917 
podjęto systematyczną walkę z trądem w 
koloniach angielskich. Trzeba przyznać, 
że zabrano się do tego z całą energją 
i że sposoby walki przynoszą zaszczyt 
angielskim lekarzom. Zerwano zupełnie z 
dotychczasowym systemem ścisłej doży
wotniej izolacji wszystkich trędowatych. 
Większość chorych leczona jest ambula 
toryjnie, część idzie do szpitala, aby po 
pewnym czasie powrócić do domu; 
tylko stosunkowo bardzo niewielka ilość 
jawnie nieuleczalnych i potrzebujących 
opieki zostaje na stałe internowana. Ten 

sposób postępowania, który daje w prak 
tyce znakomite rezultaty, wynika z 
nowoczesnych poglądów naukowych. 

Dzięki niezmordowanej pracy szeregi: 
badaczy — począwszy od Hansena, ktć 
ry w roku 18&0 odkrył zarazek trądu, 
kończąc na Sir Leonhardzie Rogersie. u-
ważanym obecnie za największy autory 
tet w tej dziedzinie — wiemy już obec> 
nie napewno, że 

trąd jest chorobą uleczalną. 
Wypadki świeże mogą być, w stosun 
kowo krótkim czasie, zupełnie wyleczo
ne; wypadki zadawnione i daleko posu
nięte mogą prawie zawsze być, jeśli 
nie wyleczone, to przynajmniej doprowa 
dzone do stanu niezaraźliwego, nie przed 
stawiającego niebezpieczeństwa dla oto
czenia. Co do zaraźliwości, wiemy rów
nież, że wypadki świeże nie są wcale za
raźliwe; pozatem trąd występuje w* 
dwóch postaciach: trądu nerwowego i 
trądu skórnego; pierwsza postać przed
stawia nieznaczne tylko niebezpieczeń
stwo, 

druga jest mnie} zaraźliwa. 
aniżeli — dajmy nato — gruźlica. Zo 
stało stwierdzone, że przy wieloletniere 
najściślejszem obcowaniu z chorym np. 
żony z trędowatym mężem, zakażenie na 
stępuje w 2 do 5 proc. wypadków. 

Oczywistem jest przeto, że system i-
zolacyjny nie jest już obecnie potrzebny. 
Co więcej, jest on szkodliwy i nieludzki, 
zazwyczaj bowiem zostaje internowana 
większość wypadków takich, któreby 
mogły być z powodzeniem leczone, mu
szą jednak 

ginąć bez ratunku, 
jako wyrzutki społeczeństwa. Pozaten 
chorzy, rzecz prosta, boją się dożywot
niego uwięzienia i ukrywają swoją cho 
robę; tymczasem w Indjach trędowaci o-
becnic już z całem zaufaniem zgłaszajn 
się masowo sami do ambulatoryjnego le 
czenia. 

Niewątpliwie doświadczenie, dokona 
ne w kolonjach brytyjskich, wywrze de
cydujący wpływ na los nieszczęśliwców, 
zamkniętych w lenrozorjach europej
skich i wielu z nich będzie mogło powró
cić do normalnego życia. Nie nastąpi to 
jednak 

prędko. 

Dziki pomysł Amerykanina. 
K r a i n a W u j a Sama n ie t y l ko s łynie z 

rekordów wszelkiego rodza ju , począwszy od 
szybkości b iegu, a skończywszy na wysoko
ści domów. N i e b rak tu l u j również rekor 
dów naj różnie jszych dziwactw, graniczą
cych często 

z i d j o t y z m c m i war jactwem-
Do tak i ch dz i k i ch pomysłów najeży za 

l iczyć eksperyment n ie jak iego Ray 'a R i -
c l i .m i - ,i z I ) C I I \ i l l . , k t ó r y aię założył, że 
wy t rzyma przez 42 d n i w grob ie , o i l e m u 
ktoś za to r yzyko zapłaci 1.000 do i . , ponie
waż tę sumę pot rzebu je na nowe nu to . 

Okazu je się, że <k\\ się złapać na to jak iś 
k l u b kobiecy, k t ó r y zgodzi ł się żądany za
k ł a d zapłacić, j> / l i rzeczywiście R i 
chards umowy dot rzyma. 

O d słów do czynów i Richarda wlaz ł do 
meta lowej t r u m n y , zobierając że sobą 

aparat r ad jowy , 

rurę na wodę i jedzenie i-., telefon, aby mu 
oczywiście zbytnio się w tem dobrowolnym 
więzieniu podziemnym nie nudziło. I mc 
że doczekałby się Ray końca twego niesa 
mowitego eksperymentu, gdyby go ktoś co 
dziennie nie nagabywał przez telefon: 
,,czy go pięty nie swędzą". 

Skutek jest taki, żo Ray wije się tera) 
w męczarniach od świerzbienia w nogach, 
których nie może podrapać 

w ciasnej trumnie 
i jest nadzieja, ze go dowcipny klub kobte 
cy zwolni z tego idjotyćznego zakładu. 

Pamiętajcie 
o inwalidach wojennych! 

Wejście do obozu faszystów „Campo Duce", gdzie dorastająca młodzież otrzy
muje wyszkolenie bojowe. Brama zbudowana w formie olbrzymiego tanku z be

tonu. 

' i 
Odbtto w drukarni Władysław? Stypułkowskleec 

w Łodzi Plotjkowska 195 (Karata 2) 
Za wydawnictwo odpowiada- Władysław StypułkowskL 

Za redakcle odpowiada: Roman Furmańakt 


